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Prawosławie i bolszewizm. 


Kraków, 26 sierpnia. 

Pięciu metropolitów, około dwudzie- 
stu biskupów i przeszło pięć tysięcy 
księży prawosławnych zostało zabitych 
w czasie rewolucji i wojen domowych 
w Rosji w okresie od r. 1918 do 1921. 
W latach późniejszych nie zabijano już 
hierarchów i księży, ale tem liczniej 
zamykano ich w więzieniach i wysyła- 
no do odległych okolice podarkty cznych | 
na wygnanie. Z końcem roku 1924 li- 
czono siedmiu metropolitów, trzech ar- 
cybiskupów i i pięćdziesięciu czterech bi- 
skupów, przebywających w więzieniach 
i na wygnaniu, najczęściej wśród naj- 
cięższych warunków. 

Równocześnie prowadzono wszystkie- 
mi środkami najbardziej energiczną 

ropagandę antikościelną i ateistyczną. 
A 38 wypadkach otworzono trumny 
różnych czczonych jako Świętych, któ- 
rych zwłoki według wierzenia wier- 
nych, miały nie ulegać rozkładowi. Ro- 
biono publiczne ekspertyzy chemiczne 
i inne nad temi relikwiami. otwarte 
trumny wystawiano na widok publicz- 
ny, fotografowano je i filmowano, aby 
pea masy, że wiara w cuda jest 

zpodstawną. 

Organizacje młodzieży komunistycz- 
nej urządzały z okazji świąt prawo- 
sławnych swoje „antiświęta” z pocho- 
dami 1 procesjami, w których za pomo- 

cą odpowiednich pieśni i karykatura|- 
waj: obrazów wyśmiewano i podawa- 
no pogardzie dogmaty i rytuały reli- 
gijne wszystkich wyznań. Odprawiano 
nawet w zabranych na ten eel cerkwiach 
całe persyflowane i złośliwie trawesto- 
wane msze, zapraszając na nie usilnie 
wszystkich. Odpowiadała temu akcja 
prasowa, odczytowa i teatralna. W Mo- 
skwie istnieje do dzisiaj teatr pod na- 
zwą „Ateist“, służący do wystawiania |w 
sztuk wyłącznie antireligijnych. 

Cały majątek cerkiewny skonfisko- 
wano. Zabrano wszystkie ziemie i 
wszystkie zbudowane na nich domy i 
budynki użytkowe. Klasztory przeważ- 
nie pokasowano, mnichów i mniszki 
rozpędzajac. Wyjątkowo tylko pozwa- 
lano oar skupieniom klasztor- 


nym pozostawðć na swoich miejscach 
w charakterze komun robotniezych. 

Nauki religii zakazano. Pozwolono 
tylko rodzicom uczyć religji swoje 
dzieci i to pod warunkiem, że nie będzie 
uczących się więcej, niż dwoje na raz. 
Zabroniono wszelkich druków religij- 
nych. Od lat dziesięciu w Rosji nie mo- 
że być legalnie wydrukowany ani je- 
den egzemplarz Kwangelji lub księgi 
| liturgicznej. Oczywiście szkoły dla wy- 
chowania duchowieństwa, seminarja i 
akademje zostały także zamknięte a 
majątek ich skonfiskowany. 

Nie ulega wątpliwości, że od czasu 
prześladowania chrześcijan w Rzymie, 
bylo tą prześladowanie najzacieklej- 
sze, najbardziej konsekwentne i naj- 
dłużej bez przerwy trwające. 

Obok samej doktryny komunistycz- 
mej, która odrzuca wszelką wiarę w 
zjawiska nadprzyrodzone i wynikają- 
cych stąd poszczególnych punktów 
programu, działały tu i to głównie mo- 
tywy aktualnej walki politycznej. 
Cerkiew prawosławna w osobie Swojej 
hierarchii i większości swego niższego 
klęru stała przez dlugi czas po stronie 
kontrrewolucji. Wydawano listy pa- 
sterskie przeciw bolszewikom, wygła- 
szano po cerkwaich kazania. podsyca- 
jace opór ludności przeciw nim, prze- 
dewszystkiem zaś łączono się ze wszyst- 
kiemi czynnikami kontrrewolucyjne- 
mi, popierając je różnemi środkami. 

W pierwszym okresie rewolucji bol- 
szewiekiej, poza wydaniem samego de- 
kretu o oddzieleniu cerkwi od państwa 
i szkoły od cerkwi (dekret Sownarko- 
mu z dnia 23 stvcznia$1918 r.) i poza 
zamknieciem pensyj z kas rządowych 
dla duchownych wszystkich wyznań, 
bolszewicy zachowywali się wobec pra- 

wosławia i innych wyznań neutralnie. 
Pozwolili nawet na odbvcie się pierw- 
szego od lat przeszło 250 wszechrosyj- 
skiego soboru prawosławnego, który 
przez cztery tygodnie obradował bez 
przeszkód w cerkwi Chrvstusa Zbawi- 
ciela w Moskwie. i to właśnie podczas 


zaciekłych walk, jakie toczyły się mię- 
dzy bolszewikami, 


a obrońcami stare- 


go porządku o posiadanie miasta. Sobór 
ten wybrał ostatecznie patrjarchę Ti- 
chona. 

Dopiero później, w miarę zaostrzania 
się walki i wojny domowej, w której 
prawosławie stanęło nienial całkowicie 
po stronie kontrrewolucji, zaczęły się 
represje. Ponieważ n. p. księża prawo- 
sławni urządzali różne demonstracyjne 
nabożeństwa "na intencje generałów 
kontrrewolucyjnych i w tym celu alar- 
mowali miasta dzwonami nieraz po no- 
cach, zakazano wogóle dzwonić i urzą- 
dzać jakiekolwiek procesje poza mura- 
mi cerkwi. Wkrótce potem zakazano 
nawet publieznych pogrzebów chrześci- 
jańskich, ponieważ zdarzało się, że po- 
grzeby takie przemieniały się w demon- 
stracje antibolszewiekie. 

Ze względu na nieprzyjazne bolszewi- 
kom kazania po cerkwiach, zaczęto na 
nabożeństwa wysyłać komisarzy, któ- 
rzy w skórzanych hełmach na głowach, 
w pełnem uzbrojeniu, nierzadko z pa- 
pierosami w ustach, stali podczas naj- 
bardziej uroczystych nabożeństw przy 
ołtarzach, pilnując, aby celebransi nie 
wypowiadali żadnych formul antibol- 
szewickich i kontrrewolucyjnych. W 
modłach rytuału prawosławnego bardzo 
często powtarza się słowo „ear“ na o- 
znaczenie Boga. Upatrując w tem ten- 
dencję kontrrewolucyjną, bolszewicy 
vakazali używania lub przynajmniej 
głośnego wymawiania tego wyrazu w 
modłach i śpiewach rytualnych. Przez 
jakiś czas wykonanie tego zakazu było 
powodem częstych, najbardziej gorszą- 
cych zajść. Komisarze, pilnujący pra- 
womyślnego toku nabożeństw, zależnie 
od temperamentu reagowali na jego 
przekroczenie ze strony kapłana, czy 
to demonstracyjne i rozmyślne czy też 
wynikające poprostu z długiego przy- 
zwyczajenia. Przerywano nabożeństwa, 
udzielano głośnych uwag i upomnień 
odprawiającym. Zdarzało się jednak 
także, że krewki komisarz porywał 
księdza za brodę iswywlekał go od oł- 
tarza na ulicę tak. jak stał w szatach 
liturgicznych i wyprawiał do więzie- 
nia... 

Ostatnia wielka fala prześladowań 
przeszła ponad klerem prawosławnym 
z końcem roku 1922, kiedy to dueno- 
wieństwo prawosławne wystapiło w o- 
bronie skarbów cerkiewnych, konfi- 
skowanych przez p POCZ na 
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zgromadzenie środków pieniężnych dla 
pomocy głodnym podczas straszliwej 
katastrofy głodowej, która pochłonęła 
cztery miliony ofiar. Zabrano wówczas 
z cerkwi czystego złota przeszło 26 pu- 
dów, srebra 21.000 pudów, brylantów 
33.406 sztuk wagi łącznej 1.813 kara- 
tów, pereł 10 funtów, innych drogocen- 


nych kamieni przeszło cały jeden pud` 


(16 kiłogramów). W wielu wypadkach 
duchowieństwo organizowało czynny 
opór przeciw dokonywanym przez wła- 
dze sowieckie rewizjom i rekwizycjom 
tych kosztowności. W odpowiedzi na to 
sypały się procesy i represje. Padł ich 
ofiarą sam patrjarcha Tichon za list pa- 
sterski, w którym dekret sownarkomu 
o konfiskacie kosztowności kościelnych 
potępiał. Tichona zamknięto w więzie- 
niu, wytoczono mu proces, którego za- 
niechano dopiero wówczas, gdy pa- 
trjarcha ukorzył się i ogłosił publicznie; 
że cofa zarzuty i konfiskatę koszto- 
wności uznaje za uzasadnioną. 

W polityce swojej wobec cerkwi Pol- 
szewicy szli do tej pory na rozbicie or- 
ganizacji cerkiewnej tudzież na medo- 
puszczenie do tego, aby cerkiew znala- 
zla się pod rządami partrjarchy. który 
reprezentowałby zbyt silny autorytet, 
lecz aby była nadal rządzona kolegjal- 
nie tj. przez synod. Więc w pewnym za- 
kresie popierają różne wrogie oficjal- 
nému prawosławiu sekty, przedewszyst 
kiem zęś t, zw. „żywą cerkiew“, która 
powstala, już w czasie rewolucji jako 
próba przystosowania się cerkwi do re- 
woluej: i ideologji bolszewickiej. Poza 
tem nie dopuszczają do ponownego wy- 
boru patrjarchy po śmierci "Tichona, 
który uinierając w kwietniu 1925 ro- 
ku, zostawił po sobie zastępcę czyli t. 
zw. „stróża tronu patrjarszego* — me- 
tropolitę Sergjusza i nakazał przepro- 
wadzić nowy wybór. Bolszewicy jednak 
wywieźli Sergjusza na Syberję a na 
zwołanie nowego soboru wszechrosyj- 
skiego celem wyboru patrjarchy nie 
pozwolili. 

Przez ostatnie dwa lata toczyła się 
o to właśnie stosunkowo cicha ale za- 
ciekła walka, zakończona obecnie kapl- 
tulacja zwolenników patrjarchatu i o- 
głoszeniem listu pasterskiego przez 
Sergjusza, który w imieniu nowo u- 
tworzonego Svnodu przyjął wszystkie 
(|warunki, podyktowane przez bolszewi- 
|ków. (s-i). 


MIECZYSŁAW SMOLARSKI 
KŁOPOTY 
PANA HAMILTONA. 


Powieść z roku 2500. 


(Ciąg dalszy). 


— Proszę, by pan! zechciała usiąść — rzek! 
dyrektor, znikając ponownie w twierdzy za 
aktami, z której od czasu do czasu błyskał za- 
lotnie jednem okiem, przeprowadzając równo- 
cześnie przy pomocy skompiikowanego sy- 
stemu stukań tajænniczych, dzwonków i słu- 
chawek dyskretną rozmowę z wydziałem in- 
iormacyjnym 

— Otóż to — rzekł, wychodząc majesta- 
tycznie na środek pokoju — jak błędne wia- 
domości zamąciły spokój czcigodnej panil 
Regestry policyjne nie znają osobnika, zwa- 
nego Hamiltonem, natomiast nazwisko jego 
zawiera spis mężów znakomitych, wydanych 
w ostatnim tygodniu. Władza bezpieczeństwa 
nie położyła ręłi na ma" miu pani, wobec 
czego buja on gdzies „a: wesół i swobodny. 

— Buja wesi * + m. nvl.. Pan żartu- 
je! — jęknęła iatme. — Są świądkowie, któ- 
rzy widzieli, jak policjanci wsadzali go do sa- 
mochodu. 

Dyrektor podniósł ręce w górę, spuszczając 
oczy skromnie na dół. 

— Czyż urząd nasz odpowiadać może za ta- 
jemniczych ludzi, przystrajających się w nie- 


spami aięzgm “szig sług sprawiedliwości ? 
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Domyślam się, iż chodzi tu istotnie o jakieś | 


porwanie, lub określiłbym to ściślej, o przy- 
właszczenie sobie pani męża. Do uwolnienia 
go dążyć będę załem wszelkimi środkami, ja- 
kimi rozporządzam. 

— Czy tylko będą one wystarczające? — 
spytała pani. w którą duch wstąpił znowu. 

— Proszę niewąłtpić. Proszę spojrzeć się na 
ścianę. Jest na niej pięć guziczków kauczu- 
kowych. Naciskam jeden, wyrusza policja 
piesza; naciskam drugi, spieszy brygada kon- 
na; dam znak trzecim, gnają w całym pędzie 
łodzie motorowe; zadzwonię czwartym, bły- 
skawicznie lecą cztery uzbrojone aeroplany. 
Jeśli poruszę przez nieuwagę piąty, caly Pa- 
ryż siedzi w więzieniu. 

— (Czekam, byś pan nacisnał je wszyst- 
kie — osądziła Hlatme rezolutnie. 


Papatache uzbroił się w powagę. 

— Od osobv, równie kochającej swego mę- 
ża, równie pięknej i równie uroczej, nie wy- 
maga nikt znajomości przepisów prawa. Jeśli 
natomiast o mnie chodzi, to siedzę tu pogrą- 
żony po szyję w odpowiedzialności. Sprawa 
pani nie nadaje się jeszcze do postępowania 
policyjnego. Jest to z naszego stanowiska, po- 
wiedzmy: pączek róży, który nie rozwinął się 
w. kwiat. Najwyższe środki bezpieczeństwa 
zastosowałbym wówczas tylko, jeślibyśmy 
znaleźli trupa pana Hamiltona. Nie nasuwam 
jednak pani tej myśli. Narazie chodzi jedynie 
o uwiedzenie, przywłaszczenie. względnie 
kradzież par. maiżonka. Przestęnstwo tego 
typu jest : osunkowo lekkie, a nabiera cech 
zbrodni dopiero wówczas, gdy trwa przez 
czas nieograniczony, Natomiast posiadamy 


inne sposoby, które doprowadzą niewatpliwie 
do odkrycia przestepców. 

— Jakież onc są? 

— Pierwszy polega na tem, iż złoczyńca 
przybywa do nas i przyznaje się sam. Drugi 
niezawodzi również. Stosujemy go wówczas, 
gdy zgłosi się do nas mniej skompromitowa- 
ny wspólnik winnegi i złoży nam swoje ze- 
znanie. Trzeci stanowi pojawienie się świadka, 
który objaśni nas kategorycznie, gdzie mąż 
pani jest uwięziony i udowodni nam, iż z wię- 
zienia tego możemy go wydobyć. Przeczucie 
mówi mi, iż te sposoby tym razem wystarczą. 
Kierując się zaś wyjątkowzmi względami, ro- 


ześlemy do wszystkich domów handlowycl 


rysopis męża pani, nadmieniając, iż skradzio- 
no go i kupować go nie wolno pod surową 
odpowiedzialnością prawa, które zasadniczo 
nie pozwala na handel ludźmi. 


AA VII. 

Głęboka logika oraz ścisla określoność ustaw 
i ich przepisów, nie. może oczywiście zaspo- 
koić wszystkich uczuć romantycznych. Nie 
dziwnego zatem, iż dyrektor Papatache nie 
zdołał przelać w Hatmę całej swej ufności w 
uwolnienie jej męża, lecz przeciwnie obudził 
w niej podejrzenie w szczerość swoich słów i 
zamierzeń. Spłakana zatem wróciła do dorau 
i nie zaniedbałaby z pewnością dalszych po- 
szukiwań na własną rękę, gdyby nie to, że 
poświęcili się taxże jej przyjacielę 

W ty msafnym czasie, gdy opuszczała biuro 
Papatache' a, niegodziwy Outremer działał tak- 
że na swój sposób. Kupił na ulicy od żebraka 
pieska, wabiącego się imienicın Nero, dai mu 


powąchać pantofel Hamiltona, którego nie za- 
pomniał zabrać z sobą, poczem kudłatego 
czworonoga. powiódł na miejsce porwania mę- 
ża Hatmy. Pies przytknął do bruku nos raz 
i drugi, szczeknął wesoło, rozkraczył nogi i 
pociągną] linkę. Wobec tego człowieczek po- 
szedł za nim. 

Przystanęli dopiero przed wrotami Elizej- 
skiego pałacu. i 

Wejścia bronił Szwajcar, którego głowę stroil 
piekny helm z pióropuszem, a godność ozna- 
czało wielkie berło dwumetrowej} wysokości 


| . . 
oraz klucz, zawieszony na szyi na szczerozlo- 


tym łańcuchu. 

Szlachetny ten człowiek zdumiał się posłę- 
powaniem pieska, który warczał pod bramą 
i łapką próbował ją otworzyć. 

— Ten figlarz pragnąlby prawdopodobnie 
złożyć wizytę prezydentowi — rzekł przymru- 
żając oko. ; 

Odźwierny widocznie lubił zwierzęta. Outre- 
mer z całą chytrością postanowił z tego sko- 
rzystać. 

— Trudno panu było przypuścić — objaśnił 
tłumiąc westchnienie — jak to małe stworz 
nie przywiązane jest do swego pana. Szu: 
go już od kilku godzin, więc z litości towarzy- 
szę mu, by nie cierpiał w samotności. Ponie- 
waż zaś nie obdarzone jest ludzkim głosem, 
skłania mnie to do zapytania, czy nie przy- 
wieziono tu dziś pewnej znakomitej osoby, 
zwanej p. Hamiltonem? % 

— Posiadamy surowe przepisy, by nie wda- 
wać się w rozmowy z interesentami — odparł 
Szwajcar, zdejmując hełm i chłodząc się pió- 
ropuszem. (C. d. R.) 
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NOWA REFORMA 


Przypuszczenie, że wyjechał do Brazylji. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


warszawa, 26 sierpiua. „Głos Prawdy“ do- 
nosi w nieoficjalnej notalce, że organa sądowe 
powiązały pewne nici w śledztwie i że jest 
nadziuja, że miejsce povytu gen. Zagórzkiego 
będzie wsrótce niawnione. Wiele okoliczności 
przermawia za tem, że gen. Zagórski dostał 
Się do Niemiec, stad wyjechał niezwłocznie do 
Paryża, omówił swoje sprawy z ludźmi, kłó- 
rzv podczas jego pobytu w więzieniu komuni- 
kowali się z rodziną i natychmiast udał się 
do najb iższego portu, aby odpłynąć do Bra- 
zyj 

Wyjazd gen. Zagórskiego do Brazylji wyda- 
je się tem prawdopodobniejszy, że gen. Zagór- 
ski zaraz po zawieszeniu go w czynnościach 
w roku 1926, zwierzał się swoim przyjacio- 
łom, że pewni ludzie, z którymi miał jeszcze 
kontakt w Austrji, przygotownją mu teren 
działania za morzem. Zapytany. o jakim te- 
renie mówi, oświadczył, że lotnictwo w Bra- 


ieteśrcamy. 


B'ans Banku Polskiego. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 26 sierpnia Bilans Banku Pol- 
skiego za drugą dekadę sierpnia br. wykazuje 
w dalszym ciągu wzrost zapasu kruszcu, tj. 
zista i srebra o 2.8 miłjonów zł, do sumy 
169.9 miij. zł, Zapas walut i dewiz zwiększył 
się metto o 5.6 milj. zł. do sumy 207.5 milj. 
zł. Portfel weksiowy zmniejszył się o 2.8 milj. 
zł. do sumy 398 milj. zł. Saldo na rachun- 
kach żyrowych i innych zobowiązaniach wzra 
sło o 40.8 milj. zł. do sumy 2867 milj. zł. — 
Obieg banknotów zmniejszył się o 6.5 mił). 
zł. dò sumy 731 milj. zł. Inne pozycje bez 
większych zmian. 


Mianowania wyższych oficerów 
na stonow sxa admin straci jne. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 26 sierpnia. „Rzeczpospolita“ 
donosi, że w najkrótszym czasie nastąpić ma 
mianowanie całego szeregu wyższych ołice- 
rów na stanowiska administracyjne w woje- 
wótztwie łarnonpolskiem i to tak w samem 
województwie, jak i starostwach. Równocześ- 
nie cały szereg s!arzstłów i urzędników admi- 
nistracyjnych ma być przeniesionych w stan 
nieczynny. 


Zaniedbania w polskiej polityce 
KydEczEOWEj. | 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Wirszawa, 25 sierpnia. „Kurjer Poranny“ 
w artykule p. t. „Wakacyjne ambasady'' zwra- 
ca uwagę naszych sier rządzących i rolni- 
czych na to, że do Europy przyjeżdżają 
w ostatnich czasach, oraz zapowiedziane są na 
najbliższe miesiące rozmaiłe wycieczki amery- 
kańskie. Między innemi przybyła w ostatnich 
dniach najciekawsza taka wycieczka teceracji 
farmerów amerykańskich, Wycieczka ta za- 
bawi w Europie dwa miesiące i zwiedzi An- 
glję, Francję, Danię. Holandję. Belgję i Niem- 
cy. Natemiast w Polsce nikt nie starał się 
o przybycie tej wycieczki do nas. 

„Kurjer Poranny" podkreśla, że wycieczka 
tych wielkich farmerów zbożowych, stadnino- 
wych i buraczanych miałaby wielkie znacze- 
nie dla nas, gdyby bowiem zobaczyli nasz 


typ rolnictwa, niejednokrotnie znaleźliby 
w Ameryce głębsze zrozumienie u ziemian 
tamtejszych. 


Wydzieł filmowy w Mir. Spraw Wewn. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 25 sierpnia. W najbliższym cza- 
sie utworzony zostanie w ministerstwie spraw 
wewnętrznych Wydział filmowy, który obej- 
mie całokształt spraw filmowych w Polsce. Na- 
czelnikiem tego wydziału zostać ma p. Ble- 
szyński. Sprawa ta wejdzię wkrótce pod obra- 
dy Rady Ministrów, gdzie będzie ostatecznie 
przedyskutowana i zadecydowana. 


Organ Z. L. N. kwestjonuje 
ważność nominacyj w Min. Spr. Zagr, 
(Telefonem od naszego korespundenta). 


Warszawa. 26 sierpnia. „Gazeta Warszaw- 
ska Poranna“ donosi, że zdaniem prawników 
— ostatnie nominacje w ministerstwie spraw 
zagranicznych sa niezgodne z ustawą i w ra« 
zie zakwestionowania ich przez kogokolwiek, 
łatwo mogłyby być przez Trybunał Admini- 
stracyjny obalone, podpisane są bowiem przez 
posła w Rzymie, p. Knolla, zastępającego chwi- 
lowo ministra spraw zagranicznych. Aby mieć 
prawo podpisywania za miuistra, musiałby p. 
Knoll mieć nominację na kierownika minister- 
siwa spraw zagranicznych, podpisaną przez 
Prezydenta Rzeczypospolitej. Zwraca przecież 
uwagę fakt, że wszystkie ważniejsze pisma 
z ministerstwa spraw zagranicznych, wycho- 
dzące zagranicę do rządów obcych, były — mi- 
mo choroby p. Zaleskiego poupisywane 
przez niego własnoręcznie. Trudno uznać za 
prawny podpis p. Knolla pod nominacjami na 
naczelników wydziałów, dotychczas nieistnie- 
jacych, których utworzenie dopiero Rada mi- 
nistrów musi uchwalić. 


zylji jest jeszcze w powijakach, a ludzie, o któ- 
rych wspomniał, zrobili wszystko, aby organi» 
zacją lotnictwa brazylijskiego zajął się gen. 
Zagórski, i 

W Polsce — mówił generał Z. — chwilowo 
mů, się karta odwróciła, a ponieważ się nicze- 
go w życiu nie lęka, nie obawia się również 
krajów zamorskich. 

Będąc w więzieniu, gen. Zagórski widocz- 


[nie niejednokrotnie do tej koncepcji powracal 


a przyjaciele zrobili resztę, aby mu wyjazd 
ułatwić. Pewne momenty w śledztwie wska- 
zują na to, że gen. Zagórski wyjechał do jed- 
nego z portów, przeto ewentualna ucieczkA 
jego do Brazylji byłaby możliwa. ! 
Inna rzecz, że przypuszczenia „Głosu Pra- 


|wdy” zdają się mieć tyle podstaw nrawdy, co 


wszystkie inne sensacyjne wiadomości, jakie- 


mi przepełnione są szpalty prasy warszawskiej 
w ostatnich czasach 


W dalszym ciągu „Gazeta Warszawską Po- 
ranna“ pisze: 

„Od p. Khnolla mamy prawo domagać się 
większej znajomości obowiązujących zasad no- 
minacyjnych. Nie wiemy też, czemu mamy 


Į przypisać podpisywanie nowych nominacyj na 


4 . pół miesięcy przed terminem ich urzeczy- 
wistnienia. Czyżby okazji, jaką dała ku te- 
mu choroba p. Zaleskiego? 


EM PER 


Qtwarcie konsulatu polskiego 
w Góteborgu. 


Gfteborg, 26 sierpnia (PAT). Z okazji otwar- 
cia honorowego konsulatu w Góteborgu rzceł 
Wysocki wydał bankiet, w którym uczestni- 
czył cały korpus konsularny, prezydjum mia- 
sta, portu, władz celnych, oraz przedstawicie- 
le prasy. W wygłoszonem na bankiecie prze- 
mówieniu, jak również w wywiadach praso- 
wych poseł Wysocki stwierdził stały pomyśl- 
ny rozwój stosunków gospodarczych i kultno- 
ralnych polsko-szwedzkich, dowodząc na pod- 
stawie faktów, że Polska czyni wszystko, aby 
rozwój ów ułatwić. 


PDelegacja polska 
do Ligi Narodów. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 26 sierpnia. Z początkiem przy- 
szłego tygodnia wyjeżdża do Genewy dzlega- 
cja polska na sesję Ligi"Narodów. 

W skład delegacji polskiej wchodzą: tinl- 
ster Sokal, minister Strassburger, poseł polski 
w Bernie, minister Modzelewski i prof. Ro- 
stworowski, 

Minister spraw zagranicznych Zaleski wy* 
jedzie znacznie później, ze wzylędn na zły 
stan zdrowia. Zastępować go będzie w chara- 
kterze przewodniczącego delegacji polskiej mi- 
nister Sokal na posiedzeniach Rady Ligi Na- 
rodów, zaś na posiedzenia plenarne Ligi Nato- 
dów przybędzie jnż minister Zaleski. 


Podróż Chamberlaina do Paryża 
i Genewy. 


Londyn, 26 sierpnia (PAT). Główny delegat 
W. Brytanii na wrześgiową sesję Ligi Naro- 
dów sir A. Chamberlain wyjeżdża do Genewy 
we wtorek przyszłego tygodnia. W środę sir A. 
Chamberlain obecny będzie na uroczystości, 
która odbędzie się w paryskiej radzie miej- 
skiej. gdzie wręczona mu zostanie ksiega Fran- 
cji, jako symbol przyjaźni francnsko-angiel- 
skiej, zaciśniętej szczególnie podczas ostatniej 
wojny. 


Delegacja angielska do Ligi Narodów. 


Londyn, 26 sierpnia (PAT). W skład dele- 
gacji na wrześniową sesję Ligi wchodzi sir A. 
Chamberlain, lord Gecil, sir C. Hurst, sir E. 
Hilton Yung, sir Onslow Damo, dalej Edith 
Lyttleton i major Blliot. 


Parlamentarzyści w łonie delegacji niem. 
do Rady Ligi Narodów. 

Berlin, 26 sierpnia (PAT). Obok przedstawi- 
cieli rządu niemieckiego w skład delegacji nie- 
mieckiej na zgromadzenie Ligi Narodów wcho- 
dzić będzie 5 parlamentarzystów po jednym z 
każdego stronnictwa Reichstagu, mianowicie” 
poseł Breitscheid (socjalista), dr. Bernstorff 
(frakcja demokratyczna), dr. Kaas (centrum), 
Karo! von Rheinbaben (partja ludowa Strese- 
mana) oraz dr. Hoetzsch (stronnictwo niemiec- 
ko-narodowe). l 


Qdperne stanowisko Francji 
w sprawie okupacji Nadrenji. 


Berlin, 26 sierpnia (PAT). Socjalistyczna a- 
gencja prasowa donosi, że rokowania angiel- 
sko-francuskie w sprawie redukcji wojsk oku- 
pacyjnych w Nadrenji nie dały żadnych wy- 
ników, gdyż przeciwieństwa poglądów fran- 
cuskich i angielskich, raczej się zaostrzyły. 
Francja — jak stwierdza „Vorwarts* — nie 
zgadza się na zmniejszenie wojsk okupacyj- 
nych poniżej 50 tysięcy, zgadza się tylko na 
usunięcie pozostałych jeszcze w Niemczech 
części 33 korpusu i 41 dywizji. Anglia nato- 
miast żąda w dalszym ciągu « procentowego 
zmniejszenia zarówno francuskich jak i an- 


Otwarcie konferencji 


unji zamiecGizupopeariazmemiacrne 5. 
Starcie delegatów francuskiego i niemieckiego na tle okupacji Nadrenii. 


Paryż, 26 sierpnia. (PAT) Dnia 25 b. m 
nastąpiło tu uroczyste otwargo 24-tej konfe- 
rencii unji międzyparlament $'5) Ze strony 
Polskiej w konferencji wezmą udział: prof. 
Dembiński, senator Posner, posłowie Dębski, 
Ilski, Bator,  Czetwertyński,  Kosydarski 
i Reich, oraz sekretarz polskie} grupy unii 
Gzosnowski. Komisje rozpoczęły już swe obra- 
dy. W komisji unji celnej bierze udział sen. 
Posner, w komisji rozbrojeniowej prof. Dem- 
biński i pos. Dębski. à 

Paryż, 26 sierpnia (PAT). Konlerencja unji 
międzyparlamentarnej wysłuchała stejąc przę- 
mówienia inauguracyjnego Poincare'go, po- 
czem zgołowała mówcy entuzjastyczną owa- 
cję. Następnie przemawiał szereg mówców, 
między innymi przedstawiciel niemieckiej de- 
legacji Loębe wyraził nadzieje, że konferencja 
będzie stanowiła etap na drodze do konsolida- 
cji pokoju. Mówca domagał się, aby stosunki 
między narodami były jawne, a tajna dyplo- 
macja została zniesiona. Loebe uważa, że Liga 
Narodów pracuje zbyt powoli, wreszcie domaga 
się od Francji, aby oświadczyła, iż z dniem 
1 stycznia 1928 r. nie będzie na terytorjinm 
niemieckiem ani jednego żołpierza francuskie- 
go. Po krótkiem przemówienm delegata japoń- 
skiego i polskiego posiedzenie odroczono do go- 


dziny 15-ej. 


PRZEMÓWIENIA DELEGATÓW. 
Paryż, 26 sierpnia (PAT). Na wczorajszem 


popołudniewem posiedzeniu konferencji unji 
międzypariamentarnej pierwszy zabrał głos 
senator Lucjan Hubert, który oświadczył, że 
dla Francuzów porozumienie francnsko-nie- 
mieckie jest filarem powszechnego pokoju. 
Mówca dodał, iż jest rzeczą trudną zatrzeć w 
ciągu jednego dnia ślady, pozostawione przez 
wiełoletnią walkę. W tych warunkach jedyną 
rzeczą, jaką nałeży uczynić z obu stron gra- 
nicy, jest szukanie dróg do porozumienia, ce- 
lem zbudowanią świątyni pokoju światowego. 
Po przemówieniu delegata węgierskiego, przed- 
stawiciel St. Zjednoczonych Bartchold prze- 
mawiał za zawarcjem ogólnego traktatu arbi- 
trażowego, na zasadzie którego wszelkie kon- 
flikty pomiędzy poszczególnemi państwami mu 
siałyby być obowiązkowo oddawane do roz- 
strzygnięcia trybunału rozjemczego. 


ODPOWIEDŹ SENATORA JOUVENELA NA 
WYWODY LOEBEGO. w 
(Telegram iskrowy „N. Refermy"'). 


Paryż, 25 sierpnia. Na wywody Loebego o- 
świadczył senator francuski Jonvenei, że woj- 
skowa okupacja Nadrenji jest jedyną gwaran- 
cją stałości stosunków na wschodzie KBurony, 
gdzie w przeciwieństwie do zachodu teryto- 
rjalny status quo nie jest zagwarantowany. 
Francja nie chce oddzielić sprawy swojego spo- 
koju od sprawy spokoju innych narodów. 

E 


Ameryka przeczy, jakoby istnia: paki 


emszsielskco $Goporsitci. 


Waszyngton, 26 sierpnia (PAT). Departa- 
ment stanu zaprzecza kategorycznie wiadomo- 
ści, jakoby zawarty został pakt morski pomię- 
dzy Wielką Bryłanja a Japonją bez udziału 


gielskich wojsk okupacyjnych. „Vorwarts* do- 
daje do tej wiadomości komentarz stwierdza- 
jacy, że w Berlinie panuje obecnie w tej spra- 
| wie pesymizm. Kota polityczne beriiiiskie uwa- 
żają za rzecz prawdopodobną, że przed rozpo- 
częciem posiedzenia Rady Ligi nie dojdzie do 
porozumienia między Paryżam a Londynem 
i że właściwe rokowania w tej spfawie toczyć 
się będą dopiero w Genewie. 


'Narady ministrów spraw zagran. 
Małej Ententy. 


Praga, 26 sierpnia (PAT). Jak donosi prasa, 
doroczny zjazd ministrów państw małej en- 
tenty w tym roku nie odbędzie się. Natomiast 
ministrowie ci zbiorą się w Genewie przed se- 
sją Ligi Narodów. Dementując wiadomość o 
wysuwanym jakoby ze strony czeskiej projek- 
cie utworzenia kurytarza czechosłowacko-ju- 
gosłowiańskiego, który to projekt miał hyć 
przeciwstawiony akcji lorda Rothermere, pi- 
sma praskie donoszą, że trzej ministrowie kon- 


ferować będą nad sytuacją, wytworzoną w 
zwiazku ze zgonem króla Ferdynanda rumuń- 
skiego, oraz zblfżeniem jugosłowiańsko-buł- 
garskiem, 


Echa krwawego dnia w Paryżu. 


Wiedeń, 26 sierpnia (AW). „W. Allgemeine 
Ztg.“ donosi z Paryża: Demonstracje uliczne 
na bulwarze Sebastopol trwały przez całą 
noc, aż nad ranem deszcz rozprószył demon= 
strantów. Zarekwirowano w autach kilkuset 
policjantów pieszych, oraz dwa oddziały kon- 
nych. Kilkakrotnie przyszło do strzelaniny. — 
Akcją policji kierował osobiście prefakt policji 
paryskiej. Demonstranci zostali już w prze- 
ważnej mierze osądzeni, a m. na karę więzie- 
nia od 1 do 8 miesięcy i wysokie grzywny 
pienieżne. Minister spraw wewnętrznych za- 
rządził, aby aresztowani podczas demonstra- 
cyj cudzoziemcy dostawali natychmiast naka- 
zy opuszczenia Francji. Kilku ojcom rodzin 
pozostawiono kilka dni czasu. Na giełdzie u- 
rządzono składkę na rzecz rannych policjan- 
tów, która przyniosła 50 tysięcy franków. 


Ukaranie aresztowanych uczestników 
rozruchów w Genewie. 


Genewa, 26 sierpnia (PAT). Osoby, areszło- 
wane w związku z manifestacjami, zostały 
skazane na karę więzienia od 24 godzin do 
12 dni. Manifestanci cndzoziemscy będą za- 
trzymani w więzieniu do czasu podjęcia co do 
nich odpowiedniej decyzji przez władze zwiaz- 
kowe. Władze bezpieczeństwa aresztowały oso- 
bnika, którego widziano, jak kierował akcją, 
skierowaną przeciwko gmachowi Ligi Naro- 
dów i innym gmachom publicznym. Jest to 
student Nowera, liczący 17 i pół lat. Pogrzeb 
manifestantów zabitych wieczorem w ponie- 
działek odbył się wczoraj popołudniu bez żad- 
nych zajść. 


Grożba wydaleń obcokrajowców 
ze Stanów Zjednoczonych. 


Waszyngton, 26 sierpnia (PAT). Waszyng- 
łoński departament pracy wydał w związku 
z manifestacjami na rzecz Sacco i Vanzettie- 
go, w których brali udział obcokrajowcy, o: 
świadczenie, że branie udziałn w tych demon- 


St. Zjednoczonych. Departament stanu nie 
otrzymał w tej sprawie żadnej wiadomości, wo- 
bęc czego nie widzi żadnych podstaw do da- 
wania wiary wzmiankowanej pogłosce. 


stracjach samo przez się nie jest dostatecze 
nym powodem do wydalania obcokrajowców, 
jednakże uczestnictwo takie, może być nieza» 
wodnie jedną ze wskazówek, że dany obcokra- 
jowiec jest komunista lub anarchistą, co we- 
dług ustawy jest wystarczającym powodem do 
wydalenia, 


Polityka ekspansyjna Niemiec 
na kongresie mniejszości narodowych. 


Genewa, 26 sierpnia (PAT). Wyjaśniając w 
dłuższem przemówieniu stanowisko grup, któ- 
re opuściły kongres mniejszości narodowych, 
delegat Polaków z Niemiec, Kaczmarek, stwier- 
dza, że kongres zawiódł nadzieje tych, któ- 
rzy sądzili, że służyć on będzie sprawie obro- 
ny i udzielania pomocy słabym grupom mniej- 
szościówym. Uwidoczniło się jednak, że kon- 
gres staje sie narzędziem niemieckiej polityki 
exspansyjnej i że przedewszystkiem ma na 
względzie te cele, a nie ideową obronę praw 
mniejszościowych. Do powyższego oświadcze- 
nia przyłączyły się wszystkie grupy mniejszo- 
ści Niemiec, a mianowicie litewska, duńska 
i serbsko-lużycka, oraz wszystkie grupy mniej- 
szościowe pólskie. Bezpośrednią przyczyną se- 
cesji hyło odrzucenie przez prezydjum kongre- 
su pod naciskiem delegata niemieckiego proś- 
by mniejszości fryzyjskiej s Niemiec 'o dopu- 
szczenię do obrad kongresu mniejszości litew- 
skiej z Niemiec. 


| a=. E a 
Dział giełdowy. 


Kraków, 26 sierpnia. 


AKCJE NIECO MOCNIEJ, DOLAR BEZ 
ZMIANY. 

W prywatnych obrotach do chwili rozpo- 
częcia oficjalnej giełdy na rynku efektów na- 
|strój nieco mocniejszy. Zainteresowanie więk 
sze dla Jaworzna, Banku Polskiego i Ziele- 
niewskiegu. Obroty naogół nieco większe. — 
Kursa kształtowały się następująco: Jaworz- 
na 20—20.20, Zieleniewski 19.60-—19.85, Bank 
Polski 138—139, Cegelski 39-—40, Górka bt, 
Chybie 5.90—5.95, Siersza Górn. 6, dolarów- 
ka 60-—61. 

Na rynku walut i dewiz sytuacja bez zasa- 
dniczych zmian, nastrój spokojny, podaż do- 
stateczna. W Krakowie dolar got. 892—892'4 
czeki bank. 8.94--895, w Warszawie got. 
8.91 1/2—€.92, czeki 8.13910, we Lwowie 
got. 8.91 3/4—8.92 1/4, czeki 894—8941/2, w 
Katowicach  gołówk. 8.92 1/4—8.92 34, czeki 
8.94 1/2. 

Bank Polski płacił w dalszym ciągu za dol. 
got. 8.88, za czeki 8.91. 

Wiedeń, 26. sierpnia. Giełda. Tendencja 
spokojna. Galicyjskie Montany 480, Portland 
52, Karpaty 3025, Galicja 100, Schodnica 
9.40, Nafta 1070. Alpine Montan 4550, Ga i- 
cyjski Bank Hipoteczny 0.80, Fanto 880, Zie- 
leniewski 15 80. 

Zurych, 26 sierpnia. (PAT) Paryż 20.30, Lon- 
dyn 25.21 1/4, Nowy Jork 5.185/8, Beluja 
72.20, Włochy 28..75, Hiszpania 87.225, Ho- 


Sztokholm 139.30, Osio 13470, Kopenhaga 
138.90, Sofja 3.75, Praga 1537, Warszawa 
58.—, Budapeszt 90.75, Białogród 9.135, Ate- 
ny 6.80, Konstantynopel 2.575, Bukareszt 3.21, 
Helsingfors 13.05, Buenos Aires 221 3/8, 


i 
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landja 207.80, Berlin +2343 Wiedeń 73.12, ` 


Rada ochrony precy. 


Warszawa, 26 sierpnia. 


Na poniedziałkowem posiedzeniu Rady mi- 
aistrów rozpatrywany będzie wniosek mini- 
stra pracy i opieki społecznej o powołaniu do 
życia Rady ochrony pracy. , 

Rada ochrony pracy ma być organem opinjo- 
dawczo-doradczym, przy ministerstwie pracy 
i opieki społecznej. analogicznym do istnieją- 
cych przy ministerstwie rad: emigracyjnej, 
ubezpieczeń społecznych i opieki społecznej. 


rakterze paryłatywnym. Równej liczbie przed- 
stawicieli pracodawców i pracowników odpo- 
wiadać będzie w składzie Rady czynnik facho- 
wy, reprezentowany przez techników, lekarzy, 
ekonomistów i innych znawców zagadnień, 
związanych z ochroną pracy. 

Dla rozpatrywania specjalnych zagadnień 
projekt przewiduje w Radzie na razie 3 kom- 
plety: jeden dla bezpieczeństwa pracy z za- 
strzeżonym w nim udziałem sił technicznych 
i specjalistów w dziedzinie ubezpieczenia od 
wypadków, drugi dla spraw higjeny pracy, 
przy odpowiednim udziale łekarzy, trzeci dla 
spraw ochrony pracy w rolnictwie, które 
z natury rzeczy warunkami swemi odbiega od 
pracy w przemyśle. 

Czynnik rządowy reprezentowany będzie 
w Radzie przez jej przewodniczącego, którym 
będzie minister pracy i opieki społecznej „lub 
wyznaczony przez niego urzędnik, oraz przez 
przedstawicieli innych ministerstw. posiadają- 
cych prawo uczestniczenia w obradach, z gło- 
sam doradczym. 


Stan zdrowotny w Po!ste. 


Warszawa, w sierpniu. 


Według ostatnich danych, otrzymanych od 
naczelnika chorób zakażnych w Gen. Dyr. 
Służby Zdrowia, dra Palestra, stan zdrowotny 
w Połsce stale się poprawia i w chwili obec- 
nej przedstawia się znpełnie zadawalająco. 
Pojawiające się w miesiącach letnich przypa- 
ki tyfusu plamistego, grożące epidemią, uci- 
chły prawie zupełnie. W ubiegłym tygodniu 
zanotowano "na całe państwo «9 zachorzeń, 
przypadających głównie na Kresy Wschodnie. 
Niema również ospy. Tyfns brzuszny nie prze- 
kracza normalnych dla siebie objawów, docho- 
dząc tygodniowo do 250 wypadków w pań- 
stwie. Szkarlatyna spada ciągle, dając do 500 
zachorzeń tygodniowo. Spadku tego należy 
się teraz spodziewać stale, aż do wybuchu no- 
wej epidemii, która występuje zazwyczaj po 
okresie 4—6-letnim. Inne choroDY ukazują się 
sporadycznie w normalnem dla nich natęże- 
niu. 

Jedyne ewentualne niebezpieczeństwo, jakie 
nam grozi, to cholera, przeniesiona z Rosji, 
o ile oczywiście, czego dotąd sprawdzić nie 
zdołano. tam się pojawiła. Poczyniono wszel- 
kie środki zapobiegawcze, aby jej przez grani- 
cę naszą nie przepuścić. I tak zabezpieczono 
na drodze szczepionek cały personal pogra- 
niczny K. O. P., oraz kolejarzy ze stacyj gra- 
nieznych Stołpców, Olechnowicz i Zachacia. 
Zarządzono ponadto rewizję sanitarną wszyst- 
kich przejeżdżających z Rosji na stacjach 
w Stołpcach i Zdołbunowie. 

Dzięki tym staraniom, nie zanotowano do- 
tąd ani jednego wypadku cholery w całem 
państwie. 


Lisiy z kraje. 


(Korespondencja „N. Rełormy".) 


Tarnów. 24 sierpnia. 
Znamienna sprawa. — Podwyższenie ceny ce- 
piel. — Z sali sądowej: Zbrodnia nsiłowanego 
morderstwa. — "Tragiczna śmierć dziecka. — 
Pożar w Łękawicy. — Oszustwo. 

Pragniemy poruszyć ważną sprawę, będącą 
na usłach wszystkich w Tarnowie. Niektóre 
dzienniki przyniosły wiadomość, że zarząd 
fabryki przelworów azotowych pod Tarnowem 
zakupił poważną ilość cegieł (5 miljonów) w 
Krakowie i zakup ten dzienniki komentowa- 
ły w sposób dla zarządu fabryki nieprzychyl- 
ny. Lamenty dzienników były wyrazem je- 
dnostronnego interesu tutejszych przemysłow- 
ćów i w tej sprawie zajął magistrat wręcz 
odmienne stanowisko, 

Stan sprawy przedstawia się następująco: 
Cegła tutejsza kosztowała niedawno 58 zł. za 
1000 stzuk, a następnie poszła w górę na 61 
i 63 zł Przed niedawnym czasem, wskutek 
oczywistego porozumienia się producentów ce- 
pieł, podwyższono cenę cegły w niebywały 
sposób, aż na 95 zł Panowie ceglarze dzia- 
lali w przekonaniu, że zarząd fabryki cho- 
rzowskiej będzie zmuszony cegłę u nich za- 
kupić po cenie dykiowanej. Zarząd fabryki 
zmylił rachuby i zakupił miljon cegieł w Kra- 
kowie i cegła ta wraz ze znacznemi koszta- 
mi transportu wypada taniej, aniżeli miejsco- 
wa, bo kosztuje okoła 90 zł. 

W tej sprawie zabiera głos jeszcze magi- 
strat, gdyż niebywałe i bezpodstawne pod- 
wyższenie ceny cegły spowoduje uśmiercenie 
budzącej się z letargu prywatnej inicjatywy 
do budowy i spowodować może, że osoby, któ- 
re przystąpiły już do budowy, odstąpią nd te- 
go zamiaru, coby spowodowało nieobliczalne 
szkody dla tutejszej ludności. a w szczególno- 
ści dla robotników i rzemieślników. Przeciw 
tej praktyce magistrat wystąpi z całą energją 
w obronie najżywotniejszych interesów miasta, 
Jak nas informują, urzędujący wiceb. Dr. Mitz 
porozumiał się w tej sprawie ze starostą Kru- 
pińskim, który zwoła zebranie ceglarzy, celem 
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Tragiczny wyb 
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Jeden eficer zabity, kiłkunasiu żołnierzy rannych. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


-„ „ów, 26 sierpnia. W Delejowie w obozie 
letnim, porucznik 6 p. ułanów, Łachowicz, 


kunastu zaś otrzymało lżejsze rany. 
Na miejsce zjechała komisja wojskowo-są- 


stał wczoraj przed swoją kwaterą, trzymając ' dowa, celem ustalenia przyczyn wybuchu. 


ręczny granat w ręku. Wtem, z niewiadomej 
przyczyny, granat eksplodował, { 
lgo na miejscu W tej samej chwili przechodził 


został ciężko ranny i walczy ze śmiercią, kil- 


Wypadek wywar! straszne przygnębienie, 


rozszarpująe | zwłaszcza w Stanisławowie, gdzie stacjono- 


cze | wał pułk, zwłaszcza, że jest to już trzeci wy- 
Składać się ona będzie z 45 członków o cha- obok oddział żołnierzy i wśród nich wybuch |padek tragicznej śmierci garnizonu stanisła- 
granatu wywołał spustoszenie. Jeden żołnierz | wowskiego. 


wytłumaczenia im, że znajdą opiekę u władz | Tego rodzaju silny wzrost frekwencji możli- 


tylko w tym wypadku, gdy rozchodzi się o|wy był dzięki oddaniu do dyspozycji w roku | 


słuszny ich interes, natomiast władza wystąpi 
hezwzględnie, jeśli cena cegły bezzwłocznie nie 
będzie zrudukowaną do właściwej miary. 

Przed sądem okręgowym toczyła się rozpra- 
wa przeciw Stanisławowi Szerszeniowi z Gum- 
nisk ad Dębica o zbrodnię usiłowanego mor- 
derstwa na osobie Marji Serafinównie z Bra- 
ciejowej. Rozprawie przewodniczył 8. s. o. 
Jek, wotowali s. s. o. Dr. Łojasiewicz i Sie- 
dlecki, oskarżał podprok. Dr. Kozub, bronił 
ohrońca. Jakubowski, Weług aktu oskarżenia 
sprawa przedstawia się nasłępuąco: 

Ponieważ Seralinówna dręczyła Szerszenia 
egzekucjami za niezapłacone raty alimentacyj- 
ne, przeto ten postanowił się jej pozbyć. Kie- 
dy szła do Dębicy, Szerszeń poszedł za nią. 
napadł ją w lesie i zdusił do utraty przytom- 
ności. Kiedy zobaczył swą ofiarę nieżywą, 
udał się do Gumnisk, ceiem wykazania swe- 
go alibi. Tymczasem Serafinówna przyszła; do 
przytomności i zaskarżyła Szerszenia. Po prze- 
| prowadzonej rozprawie Trybunał skazał Szer- 
szenia na 3 lata ciężkiego więzienia, obostrzo- 
nego twardem łożem co miesiąc. 

W Karwodży zaszła tragiczna śmierć dziec- 
ka. Mianowicie dwuletni Franciszek Augustyn, 
bawiąc się z rodzeństwem, wpadł do dołku 


na podwórzu, w którym znajdowała się woda, 


i utopił się. 

W Łękawicy pod Tarnowem spaliła się sto- 
doła, pełna zboża, z 2 szopami wraz z inwen- 
tarzem martwym, należąca do Barbary Kawi- 
kowej. Szkoda wynosi 18 i pół tysiąca zł. 
Ogień złokalizowała w krótkim czasie straż 
pożarna ze Skrzyszowa. Pożar powstał pra- 
wdapodobnie od niedopałka papierosa. 

Szymon Hónig z Tarnowa zabrał ojcu, mie- 


szkającemu w Czechosłowacji, czek na 11.500 | 


koron czeskich i za pośrednictwem Herberga 
iz Nowego Sącza sprzedał go Izakowi Frenk- 
lowi za 132 dolarów i 890 zł Frenkel dowie- 
dzial się o tej manipulacji i poczynił zastrze- 
żenia w bankach, 


Przemyśl, 24 sierpnia. 


Wybory do rady miejskiej. — Z działalności 
(Polskiego Towarzystwa Higjenicznego. — Z ży- 
cia harcerzy. 


Onegdaj odbyło się posiedzenie polskiego ko- 
mitełu wyborczego, na którem, na wniosek 
p pułkownika Kwiatkowskiego uchwalono na- 
stępujące rezolucje: 1) Upoważnia się prezy- 
djum komitetu do zwoływania wszelkich ze- 
brań i wieców przedwyborczych. 2) Upowa- 
żnia się prezydjum komitetu do prowadzenia 
wszelkich pertraktacyj z innemi komitetami, 
celem doprowadzenia do zgodnego aktu wy- 
borczego. 3) Upoważnia się prezydjum komi- 
tetu do przedstawienia komitetowi listy kan- 
dydatów do rady miejskiej wówczas, gdy cała 
akcja wyborcza dojrzeje do tego stopnia, że 
bedzie można taką listę konkretnie zestawić. 
4) Ścisły komitet domaga się, aby na liście 
kandydatów znaleźli się tylko tacy, których 
siła woli, nieskazitelność charakteru, praca 
dla dobra ozółu są dowiedzione, a uczciwość 
i tężyzna ducha ogólnie uznane. 

Jak już przed paru tygodniami doniosłem, 
wysłało Polskie Towarzystwo Higjeniczne do 
Rymanowa 64 dziewcząt — uczenie szkół po- 
wszechnych i średnich na kolonje. Po jedno- 
miesięcznym pobycie wróciły uczenice zdrowe 
i pełne sił do Przemyśla, aby ustąpić miejsca 
nowej partji młodzieży. 

Obecnie w budynku koloniinym, pod nazwą 
„Przemyśłanki* bawi kolonja, złożona z 35 
chłopców. Koloniści piją regularnie dwa razy 
dziennie wodę u źródła, biorą systematycznie 
kąpiele mineralne i chodzą na wycieczki. Mło- 
dzież uprawia wszelkiego rodzaju sporty. O 
zdrowie młodzieży dba lekarz szkolny z Prze- 
myśla p. dr. Hibl, nadzór pedagogiczny nad 
kołonią sprawują: p. Fruchterowa i p. prof. 
Skowronek. 

Drużyna harcerska wyzyskuje w tym roku 
należycie wakacje, dzięki przepięknej pogodzie. 
Po wycieczce na Herburt urządziła onegdaj 
wyprawę na Turnice. W wycieczce tej wzięło 
udział przeszło 20 osób. Dziewczęta obozowa 
ły na opuszczonej leśniczówce, chłopcy pod 
namiotami. Pogoda i tym razem sprzyjała. 

L. 


=p 
W „Raju dla dzieci“ 


(Korespondencja „N. Retormy".) 


Rabka, w sierpniu. 
W sezonie bieżącym nasz „Raj dla dzieci“ 
cieszy się niebywałem powodzeniem. Pod 
względem wzrostu frekwencji, która w tym 
roku przekroczy zapewne cyfrę 15.000 kura- 
cjuszów, zajmuje Rabka przodujące stanowi- 
sko wśród uzdrowisk polskich, | «uu. 


bieżącym  paruseł mieszczących się 
w nowych willach. 

Sprawy drogowe, będące swego czasu bo- 
lączką Rabki, uległy poważnej poprawie, dzię- 
ki staraniom zarządu uzdrowiska w krakow- 
skiej dyrekcji robót publicznych. Droga Cha- 
bówka—Rabka, najważniejsza arterja komuni- 
kacyjna, zosłała już wyszosowana. a obecnie 
pracuje się nad usprawnieniem drogi Rabka— 
Słonne. 

Inwestycje w zakładzie i łazienkach, urzą- 
dzenie nowego inhalatorjum, wywiercenie 
pięciu nowych źródeł, świadczą o silnym po- 
stępie Rabki pod względem sanitarnym i or- 
ganizacyjnym. W czasie swej wizytacji uzdro- 
wisk polskich dyrektor departamentu służby 
zdrowia, dr. Piestrzyński, stwierdził wysoki 
poziom urządzenia zdrojowiska, stawiając je 
za przykład innym. 

Ceny mieszkań i utrzymania 
wane, gdyż zarząd zakładu, 
w swoich willach i pensionatach stosunkowo 
przystępne ceny, zmusił do tego samego rów- 
nież i prywatnych właścicieli pensionatów. 

Życie dzieci, przybywających na kurację 
i odpoczynek w Rabce, koncentruje się w spe- 
cjalnych zakładach wychowawczych, oraz ko- 
lonjach, w których znajduje pomieszczenie 
z górą 2000 dzieci. Kolonie te ciesza się szcze- 
rólną opieką właściciela Rabki, dra Adama 
Kadena. 


pokoi, 


niewyfóro: 


Wiele jeszcze do życzenia przedstawiają sło- | 


sunki pocztowe, ale i te ulegają poprawie. Za- 
rząd zdrojowiska podjął wspólnie ze Związ- 
kiem Uzdrowisk Polskich w Warszawie, stara- 
nia, których rezultatem będzie przeprowadze- 
nie w najbliższym czasie bezpośredniej linji 
telefonicznej Rahka—Kraków, co ułatwi poro- 
zumiewanie się Rabki z innemi też ośrodkami 
Rzeczypospolitej. 


KRONIKA. 


Kraków, 26 sierpnia. 


Raid samolotów Małej Ententy 
w Krakowie. 


W sobotę dnia 27 b. m. między godziną 9-tą 
a 11 przed południem, wyląduje na lotnisku 
wojskowem w Rakowicach około 20 samolo- 
tów biorących udział w międzynarowym ral- 
dzie samoiołów. Droga powietrzna: Belgrad— 
Praga—Kraków—Warszawa i z powrotem. 
Wstęp wyjatkowo na loinisko w Rakowicach 
za opłatą 1 zł. od osoby. Dochód przeznaczo- 
ny na budowę hangaru lotniczego L. O. P. PŁ 
Odjazd samochodów na lotnisko z placu św. 
Ducha o godz. 8 rano dnia 27 b. r Jest to jedy- 
na sposobność zobaczenia z bliska tak intere- 
sującego raidu samolotów. 


Przegląd najstarszych roczników 
1883 — 1887. 


W myśl ustawy o powszechnej służbie woj- 
skowej, wszyscy mężczyźni do lat 50 podlegać 
muszą odpowiedniej ewidencji. Ponieważ je- 
dnak nie przeprowadzono dotychczas dokład- 
nej ewidencji roczników od 1883 do 1887 r., 
w najbliższym czasie zarządzony będzie prze- 
glad tych roczników, w celu zaopatrzenia naj- 
starszych  pospolitaków w książeczki woj- 
skowe 


Na grobie trzech bohaterskich 
łotników ameryk. we Lwowie. 


Jak wiadomo, w 10-tą rocznicę wypowiedze- 
nia wojny Niemcom przez Stany Zjednoczone 
odbędzie się w Paryżu od dnia 18 do 25 wrze- 
śnia kongres legionu amerykańskiego, na któ- 
ry przyjeżdża około 25 tysięcy b. żołnierzy 
amerykańskich, uczestników woiny światowej. 
Uczestnicy kongresu zwiedzą pola bitew fron- 
tu zachodniego i złożą hołd na grobach Ame- 
rykanów, poległych na polu chwały. Ponie- 
waż we Lwowie na cmentarzu obrońców Iiwo- 
wa pochowanych jest trzech bohaterskich lot- 
ników amerykańskich, którzy zginęli w obro- 
nie Lwowa. legion amerykański wydelegował 
naszego rodaka, p. Adama Medwecky z Chica- 
go (Illinois), który imieniem kongresu ma zło- 
żyć hołd tym poległym. P. Medwecky przy- 
był do Lwowa i porozumiał się z organiza- 
cjami, prezydjum miasta i wojskowością, któ- 
re przyrzekły mu współudział w tej uroczysto- 
ści, mającej się odbyć w dniu 4 września 
o godz. 17-tej na cmentarzu obrońców Lwowa. 


Tragiczna śmierć lotnika. 


Donoszą z Torunia: 

Przedwczoraj o godzinie 17 por. 4 p. lotni- 
czego, Szczeniowski, w czasia dokonywania 
lotu spadi wraz z aparatem nad miejscowością 
Popowo Toruńskie, zabijając się na miejscu. 


wprowadzając | 


ij 


5 


uch granatu w czasie ćwiczeń. Dancing:Bar Miraż 


Tel. 3492. Kraków, Grodzka 42. Te. 3492. 
Dziś i codziennie 
Produkcje plerwszorzędnych sił artystycznych. — 
P.erwszorzędna orkiestra Jazzbandowa. 
Początek o godzinie 10-ej wiec. Śr. 


Aparat został zdruzgotany. Przyczyny kała- 
strof} dotychczas nie ustalono. 
b - 


Trzesien e ziem”. 


Z Tokio donoszą. 

Dziennik „Nichi Shimbun“ donosi, iż wsku- 
tek trzęsienia ziemi, jakie odczuta wczoraj ra- 
no pod Tainan, 10 osób zostałn zabitych, prze- 


: szlo 100 odniosło rany. 200 domów zostało zni- 


szczonych. 
MA | -M- 

OCHŁODZENIE PO BURZY. Wczoraj w godzi- 
nach popołudniowych przeszła nad Krakowem przy 
włórze gromow i świetie błyskawic gwałtowna pu- 
rza. Z ciężkich chmur, które przysłoniły pogodne 
w godzinach porannych niebo, spadły na ziemię 
strumienie deszczu z gradem, Burza, po kilkuna- 
stu minutach przeszła, deszcz zaś padał całe popo- 
łudnie, dopiero nad wieczorem niebo rozpogodziło 
się. Dziś, przy słonecznym dniu, unalna od szeregu 
dni atmosfera znacznie się ochłodziła 

Z Przemyśla donoszą nam. Wczoraj w godzi- 
nach popołudniowych przeciągnęła nad miasiem 
silna burza przy akoimpanjamencie błyskawic 1 pio- 
runów. W przeciązn kilku minut zamieniły się uli- 
ce w potoki, w ulicach zaś polożonych poniżej 
rynku, woda zalała piwnice. Burza trwala przeszło 
3 godziny. 

OSTATNN TYDZIEŃ WAKACYJ Upływają już 
ostatnie dni wakacyj szkolnych. Ostatnie wyciecz- 
ki naszej dziatwy w lasy i pola. koniec beztros- 
kiej dwumiesięcznej swobody Opustoszałe dziś 
jeszcze ulice miast zaroją się już za kilka dni za- 
stępami młodzieży, które powrócą z wywczasów, 
Rok szkolny rozpocznie się nieodwołalnie 1 wrześ- 
nia, a wiec już w przyszły czwartek. 

ROBOTY RĘCZNĘ PRZEDMIOTEM OBOWIĄZ- 
KOWYM. Z nowym rokiem szkolnym wprowadza 
ministerstwo oświaty do szkół powszechnych jako 
przedmiot przymusowy roboty ręczne. W miejsco- 
woścach, gdzie kwitnie przemys! metalurgiczny, 
będzie położony nacisk na nauczanie obróbki me- 
talii w obwodzie łódzki dzieci zapoznają się 


w szkołach tkactwem, malowaniem na płólnie 
i te gat 
ZWIĘKSZENIE WŁADZY KURATORJÓW 


SZKOLNYCH. Zgodnie z nowem rozporządzeniem 
min. oświaty, wszystkie szkoły techniczne, agro- 
techniczne i kolejowe, które zależały dotad bezpo- 
średnio od ministerstwa, przechodza z dniem 1 mo 
pażdziernika pod zarząd poszczególnych kurato- 
rjów szkolnych. W ten sposób do kuratorjium wi- 
leńskiego będą należały trzy szkoły, du warszaw= 
skiego 10, do krakowskiego 6, do poznańskiego 5, 
do lwowskiego 3, do wolyńskiego 1. 

PROGRAM TYGODNIA' LOTNICZEGO. W środę 
dnia 24 bm. cdbyło się w sali konferencyjnej woje- 
wództwa posiedzenie Kom. wykonawczego Tygodnia 
Lotniczego pod przewodnictwem prez. dyrekcji kal. 
inż, Barwicza, na którem zatwierdzono program 
Tygodnia Lotniczego w czasie od 4 do 11 września. 
I tak: Sobota dnia 3 września br. wieczorem przed- 
stawienie w teatrze im. J. Słowackiego, niedziela 
4 września br. g.dz. 9-ta rano nabożeństwo w ko- 
ściełe N. P. Marji, 10-ta rano wbijanie gwoździ da 
samolotu i koncert muzyki w Rynku gł. godz. 11-ta 
rano pochód propagandowy mł dzieży po ulicach 
miasta, godz. 2-ga popoł. na błoniach krak. pokaz 
walki powietrznej i ataku gaz wego, wieczorem 
ognie sztuczne i rzucanie rakiet z samolotów. Cały 
dzień sprzedaż odznak i zapisywanie na członków 
L. O. P. P. W ciągu Tygodnia komunikaty i odczyty 
przez radjo, k 'ncerty orkiestr na plantach i prze- 
jaźdżik samolotami nad Krakowem. 

W sobotę 10 września br. wieczór w Domu Żolnie- 
rza Polskiego i dancing w Kasvnie wojskowym, 
ur zmaicony produkcjami artystycznemi. Niedziela 
11 września br. sprzedaż odznak i zapisywanie na 
członków, konkurs piękności na plaży, a wieczorem 
festival na Wawelu. 

LOTERJA SEKCJI SANITARNEJ L. O. P. P. W 
KRAKOWIE. Loterja na bezpłatne przeloty do War- 
szawy i Lwowa i z p wrotem, cieszy się duzern po- 
wodzeniem Zarząd Sekcji komunikuje, że wygrane 
bilety zostaną wylosowane tylko z pośród sprzeda- 
nych losów, tak, że szanse wygrania są duże. 
Dochód z loterji przeznacz ny jest na zakupienie 
samolotu sanitarnego dla województwa krakowskie- 
go, który to cel winna publiczność ofiarnie p przeć. 
Losy sprzedaje się w osobnych kioskach w Rvnkn 
gl. i przy ulicy Karmelickiej aż do dnia 2 września 
br. Losowanie «dbędzie się w sobotę dnia 3 wrze- 
śna br. w gmachu województwa. Wygrane zostaną 
natychmiast podane w dziennikach i ogloszone 
przez radio krakowskie. 

DYREKCJA KLINIKI OKULISTYCZNEJ U. J. 
przysyła nam wyjaśnienie, że notatka w kronica 
„N. Reformy" z dn. 26 b. m. o kradzieży dokonanej 
na szkodę niejakiego Pragnącego, nie może odnosić 
się do tej kliniki, ponieważ jest ona z powodu re- 


montów wakacyjnych od 15 lipca b. r. szam- 
kniętą i żadnych chorych nie przyjmuje. 
RUCH LUDNOŚCI W KRAKOWIE. W ciąru 


miesiąca czerwca b. r zawarto w Krakowie mal- 
żeństw 193 (w maju 88), w tem chrześcijańskich 
145 (58). Urodziło się żywo dzieci 429 >) nie- 
ślubnych 90 (93), w czem z małżeństw żydowskich 
rytualnych 28 (30) Wśród żywo urodzonych było 
chłopców 226 (215). W tym samym okresie czasu 
zmarło osób 304 (294), z czego miejscowych 206 
(200). Liczba zmarłych w szpitalach wynosiła osób 
166 (147). Z przyczyn śmier:i najwięcej przypa- 
da na gruźlicę 55%. nowotwory 33 i choroby orga- 
niczne serca 33. Wśród zmarłych było chrześcijan 
255, w maju 238. 

W SPRAWIE BUFETÓW KOLEJOWYCH. Mini- 
sterstwo spraw wewnętrznych poleciła władzoni 
administracyjnym, aby czuwały nad tem. by w bu- 
fetach były zachowane wszelkie środki ochronne. 
W tym celu w miejscach sprzedaży. czy ta sta- 
łych. czy na wózkach, winny być gablotki szklane. 

WŁAMANIE. Nieznani sprawcy włamali się do 
kałego przy ul. Rakowickiej 1 skradli mu ubranie, 
oraz zegarek. wyrządzając szkodę na 210 zł. Nadto 
mieszkania Maksymiljana Muiczewskiego, zamiesz- 
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służący jego skradł mu z kuterka zegarek i 40 zl. 
gotówką. 

KRADZIEŻE I WŁÓCZĘGOSTWO. Policja are- 
szłowała Antoninę Górecką, lat 23, wyrobnicę, M. 
Matulę, lat 65 bez zajęcia, Stanislawa Wójcika, 


łat 16, robotnika, Annę Międrasik, lat 23 bez za- |tet wykonawczy nie ułaskawił generałów Anen łych oficerów armji carskiej, oskarżonych o| 


jęcia — za różne drobne kradzieże, zaś Helenę 
Ostrowską, lat 32. bez zajęcia, Zolję Hajruhę, lat 
24 i Władyslawa Jaśkiewicza, lat 30 — za włó- 
częgostwo. 

BRYLANT POD  TELEGRAFEM. W urzędzie 
śledczym pod „[elegrafem'” znajduje się do odebra- 
nia półtorakaratowy brylant, „zakwestjonowany 
u jednego podejrzanego osobnika. Poszkodowany 
może go, po rozpoznaniu, odebrać tamże w godzi- 
nach urzędowych. 

AKTUALNA KRADZIEŻ. Nicjakiemu Mendelster- 
nowi skradziono z wozu w ul. Kalwaryjskiej pa- 
kunek, zawierający przybory szkolne, które Men- 
delstern zakupił w Krakowie za 140 zl. 


ZEBRANIE BYŁYCH KOLONISTÓW, klórzy ma- 
ją zamiar jechać do Poręby Wielkiej na zjazd 
„25-lecia Tow. kolonij wakacyjnych", odbędzie się 
w sobotę 27 b. m. o godz. 7 wieczorem u ks. Ada- 
ma Galuszkiewicza, ul. św. Marka 10, H p. 

WPISY DO SZKOŁY RZEMIOSŁ (oddział ślu- 
sarski) w Krakowie, Aleja Mickiewicza 5 odbędą 
się w dniach 3U i 31 b. m. między godz. 10 a 11 
przed południem. 

SPORT W KRAKOWSKIEJ POLICJI. Dzięki ini- 
cjaltywie i poparciu insp. Pilcha, komendanta wo- 
jewódzkiego, sport w krakowskiej policji rozwija 
się coraz bardziej. Pływanie cieszy się wielkiem 
powodzeniem czego dowodem jest kurs pływacki 
w Y. M. C. A. dla funkcjonariuszów policji, 
a którego wyniki są doskonałe. Wkrótce zacznie 
się w Y, M. C. A. kurs boksu i szermierki dla po- 
licji. Lekka atletyka, pod kierownictwem sierż. 
Jakubowskiego, cieszy się również powodzeniem, 
a policyjna drużyna piłki nożnej rozgrywa już 
drobniejsze matche. Z uznaniem podnieść należy 
energiczny nadzór asp. Romana Berenta, który 
z niemalem poświęceniem oddał się lej sprawie. 


AWANS POSŁA WYSOCKIEGO. Prezydent Rze- 
czypospołitej mianował posła nadzwyczajnego i mi- 
nistra pełnomocnego III klasy w V st służ. przy 
rządzie królewskim szwedzkim, Dra Alfreda Wyso- 
ckiego, posłem nadzwyczajnym i rhinistrem pełno- 
mocnym H klasy w TV st. służ. 

WYMIANA WIĘŹNIÓW POLSKICH. Jak dono- 
szą z Warszawy, rokowania polsko-sowieckie 
w sprawie wymiany więźniów, dobiegają końca. 
Sowiety wydadzą 39 polskich więźniów, Polska 
w drodze wymiany 9. 

Również prowadzone są rokowania polsko-litew- 
skie w tej samej sprawie. Rokowania te są na do- 
brej drodze. Litwa wyda - Polsce 10 więżniów, 
w tem 4 kobiety, ze strony polskiej wydanych be- 
dzie 5—7 osób. W obydwu wypadkach wymianę 
prowadzić bedzie „Czerwony Krzyż”. 

WYCOFANIE 20-ZŁOTOWYCH BANKNOTÓW. 
Bank Polski — zgodnie z art. 49 statutu — przy- 
stępuje z dniem 1 września 1927 r. do wycofania 
z cbiegu 20-złolowych biletów bankowych z datą 
28 lutego 1919 r. i 15 lipca 1924 r., loraz 10-zlo- 
towych biletów bankowych z datą 28 lutego 1919 r. 
i 15 lipca 1924 r. Bilety te będą prawnym środ- 
kiem płatniczym do 29 lutego 1928 r. Od 1 marca 
1928 r. do 31 stycznia 1929 r. będą przyjm: wane 
do wymiany przez oddziały Banku Polskiego i Pol- 
ską Kasę Rządową w Gdańsku; po uplywie tego 
terminu, wymiane załatwiać bedzie tylko skarbiec 
emisyjny Banku P lskiego w Warszawie do 31-go 
lipca 1928 r. włącznie, poczem tracą wartość pie- 
nieżna. 

ŚMIERĆ WYBITNEGO UCZONEGO WILEŃSKIE- 
GO. Wczoraj zmarł w Wilnie dr. Władysław Za- 
horski, komandor «rderu Polonia Restituta, prezes 
Towarzystwa Przyjaciół w Wilnie, doktor medvcy- 
ny honoris causa uniwersytetu im. Stefana Bato- 
rego, czł nek i współpracownik Akademji Umiejęt- 
nośći w Krakowie i korespondent Akademji Nauk 
Lekarskich, autor wielu prac historycznych. Po- 
grzeb odbędzie się 26 bm. na cmentarzu Bernar- 
dvńskim. 

NOWE DYREKCJĘ ROBÓT PUBLICZNYCH. 
Wcz raj opuściły Lwów wraz z personalem nowo 
utworzone, wyłonione z dyrekcji lwowskiej Dyrek- 
cie Robót Publicznych dla województw: stanisła- 
wowskiego i tarnopolskieg t i udają się do swych 
nowych siedzib urzędowych. Wyjeżdża około 40 
urzedników z rodzinami. 

OKRADZENIE AKTORA GUTTNERA. Jan Gutt- 
ner, artysta Teatru Wielkieg., kupował wczoraj w 
„Orbisie" przy pl. Marjackim bilet kolejowy i stra- 
cil złoty zegarek marki „Patek“, wyciągnięły mu 
z kieszeni przez jakiegoś kieszonkowca, 

ZAMACH MORDERCZY KUPCA NA SYNA. 
W Skolyszynie p d Jasłem kupiec Stein z niezna- 
nego dotąd powodu w zamiarze morderczym strze- 
lil z rewolweru do swego syna, który dzięki przy- 
padkowi uniknął śmierci. 

INKASENT OPRABOWANY I POBITY. Onegdaj 
wieczorem na schodach wiodących do domu Ale- 
bertynów we Lwowie, nieznany rabuś napadł na 
inkansenta (ietzla i uderzywszy go po glowie ja- 
kiemś tępem narzędziem, obalił na ziemię, gdzie 
jeszcze kilkakrotnie ugodził w głowę i w bok. Getzl 
stracił przytomność, a wówczas Sprawca napadu 
+ kieszeniu wyciąznął mu 750 zł. i zbiegł. 

ARESZTOWANIE NIEFORTUNNYCH WŁAMY- 
WACZY DO LICEUM KRZEMIENIECKIEGO. We 
Lwowie aresztowane Antoniego Przybylę i Edmun- 
da Panie, którzy przed kilkoma dniami włamah 
się do liceum krzemienieckiego. gdzie p. rozpru- 
ciu kasy zabrali 600 złotych, przyczem w mniej- 
szej, nietkniętej przez nich kasie zostawiłi 86.000 
zlotych. 

UJĘCIE ZUCHWAŁEJ WŁAMYWACZKI. W Qt- 
tynji arestzowano Katarzynę Dubaniukową, która 
w Kalomvji dokonala śmiałego włamania do mie- 
szkania Rozalji Rewerczuk, gdzie zrabowała na 
szkodę wymienionej wielką ilość garderoby, po- 
czem, gdy wszyscy najspokojniej spali, opuściła 
mieszkanie. zacierając za snbą wszelkie ślady. 

ZGON POSŁANKI Ś. P. OMANKOWSKIEJ. Dnia 
24 bm. zmarła w Królewskiej Hucie posłanka na 
sejm śląski Janina Omańkowska. Zmarła wybra- 
na zostala z kregu Królewska Huta, Lubliniec $ 
Tarnowskie Góry i jak. najstarsza wiekiem prze- 
wodniczyła podczas otwarcia sejmu śląskiego, bę- 
dac członkinią klubu Ch. D. 

OBRABOWANIE KUPCA. Onegdaj w nocy nie- 
znany sprawca, uzbrojony w rewolwer, napadł 
w lesie Krzyłek w powiecie kolbuszowskim na 
przejeżdżającego kupca, Jakóba Rothbanda z Miel- 
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Rozstrzelanie 2 gemerałów i3 ofic. carskich. 


Moskwa, 26 sierpnia (PAT). Centralny komi- 


kowa i Denisowa, skazanych na śmierć. Wy- 
rok został wykonany. 
Moskwa, 26 sierpnia (AW). Donoszą tu z 


|Samarkandy, iż rozstrzelano tam trzech by- 


| 
| 


kierownictwo ruchom powstańczym w latach 
1925—26. 
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mna Pilcpanź 


(Telegram własny „N. Reformy"). 


Paryż, 26 sierpnia. Wczoraj o godz. 6 po po- 
łudniu zdarzył się straszny wypadek na kolej- 
„ce górskiej na Mont Blanc. Pociąg, złożony 
z lokomoływy i 5 wagonów, ruszył w dół. Kie- 
dy oddalił się o 500 1n. wysokości od słacji, 
zepsnły się nagle hamnlce i pociąg z zawrolną 
|szybkością począł pędzić w dół. Dzięki przy- 
tomności umysłu jadącego w drugim wagonie 
| inż. Remey'a, który pociągnął za hamulec bez- 
pieczeństwa, drugi wagon, oraz następne za- 
j trzymały się na szynach, zaś lokomotywa 


z pierwszym wagonem runęła w przepaść. 

Z pod gruzów doszczętnie rozbitego wagonu 
|wydobylo 14 tak zniekształconych zwłok, że 
nie można bylo ustalić ich identyczności. 
130 osób jest ciężko rannych. Jedynie kiero- 
wnik lokomotywy jakby cudem ocalał, odno- 
sząc jedynie nieznaczne uszkodzenia ciała. 

Na miejsce wypadku ruszyła natychmiast 
pomoc sanitarna. Zmobilizowano wszystkich 
okolicznych lekarzy. 


ca. Bandyta zarzucił swej ofierze worek na głowę, 
poczem silnem uderzeniem powalił Rothbanda na 
ziemię. oP zrabowaniu napadniętemu 400 zl., spra- 
wca zbiegł. 
pean ye 

ZAPISY DO CYWILNEJ SZKOŁY MECHANI- 
|KÖW LOTNICZYCH W BYDGOSZCZY. Zarząd 
Główny L. O. P. P. w Warszawie i dyrekcja pań- 
stwowej szkoły przemysłowej w Bydgoszczy przyj- 
mą na rok szkolny 1927/9 do równoległej klasy 
18-to miesięcznego kursu 50 uczniów. Podania 
wnosić należy do dnia 10 września. Informacyj u- 
dziela biuro wojewódzkiego komitetu L. O. P.-P, 
w Krakowie, województwo, parter 16. 


ze śwyżeeńa. 


ZASTRZELENIE PUŁKOWNIKA LITEWSKIE- 
GO. Z Kowna donoszą: W niedzielę 21 b. m. w Pa- 
łądza, Jan Romanus. prezes akcyjnego Towarzy- 
| stwa lilewsko-amerykańskiego i b. dyrektor Banku 
Międzynarodowego w Kownie, wystrzałem z rewol- 
weru zabił płk. dra Brunzę. Zabójstwo zostało do- 
konane na tle romantycznem Ze względu na osobi- 
słości, znane na całej Litwie, wypadek ten wbu- 
dził ogólne zainteresowanie. 

ODKRYCIE NOWYCH GWIAZD. W obserwa- 
torjum astronomicznem uniwersytelu chicagowskie- 
ko dokonano senacyjnego dla astronomów odkry- 
cia, mianowicie czterech nowych gwiazd, z których 
każda jest 250 razy większa od naszego słońca, 
położonych zaś tak daleko od naszej ziemi, że 
światło ich potrzebuje 500 lat, aby dotrzeć do nas. 
Wobec tak olbrzymiego oddalenia od ras, cztery te 
gwiazdy przedstawiały się astronomom, przy uży- 
ciu nawet najsilniejszych teleskopów. jako jedna 
gwiazda. Dopiero obecnie, dzięki użyciu spektro- 
skop nowego modelu, zdołano stwierdzić, że są 
to cztery gwiazdy przyczem astronomom powiodło 
się nawet zrobić z nich 48 zdjeć fotograficznych. 

NAPAD BANDYTÓW NA POCIĄG. Z Nowego 
Jorku donoszą: Na południe od Acaponeta w Mek- 
syku, napadli bandyci na pociąg pospieszny kolei 
Southern Pacific przyczem zabili jednę osobę i zra- 
nili 15. Konsul amerykański Mazatlan zwrócił się 
natychmiast telegraficznie do władz w tej sprawie. 
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Kanonierki polskie 
w porcie duńskim. 


Dnia 21 b. m. rano przybyły do portu 
w Kopenhadze, pod dowództwem komandora 
Solskiego, kanonierki polskie „Komendant PH- 
sudski“ i „General Haller“, witane bardzo ser- 
decznie przez władze i społeczeństwo duńskie. 
Komandor Solski wraz z oficerami kanonierek, 
złożył wizyty w poselstwie polskiem i admira- 
licji duńskiej. Poseł polski Rozwadowski rewi- 
zytował oficerów polskich w towarzystwie 
swej małżonki i sekretarza poselstwa, p. Mal- 
homme. Wśród szeregu uroczystości na pod- 
kreślenie zasługuje bal, wydany przez mary- 
narkę królewską na cześć gości polskich, oraz 
śniadanie, wydane przez posła Rozwadowskie- 
go dla marynarki duńskiej i polskiej. W posel- 
stwie polskiem odbyło się również wielkie 
przyjęcie, na którem byli obecni liczni przed- 
stawiciełe władz duńskich. dyplomacji, oraz 
grono osób zaproszonych. Ze swej strony ofi- 
cerowie polscy wydali śniadaniei na statkach, 
w którem wziął udział poseł Rozwadowski 
i naczelny admirał floty duńskiej, Ambrup, 
z gronem olicerów Ponadto „Alliance Francai- 
se“ wydała duży bankiet i bal na cześć obec- 
nych w Kopenhadze lotników francuskich 
i marynarzy polskich. 

W ciągu swego 4-dniowego pobytu w Ko- 
penhadze oficerowie i marynarze polscy byli 
podejmowani gorąco przez społeczeństwo duń- 
skie. Rozkazem królewskim oficerowie obu 
kanonierek udekorowani zosłali orderem Da- 
nebroga. W czasie zwiedzania królewskiej fa- 
bryki porcelany goście polscy otrzymali bar- 
dzo cenne upominki. 

Kanonierki odpłynęły do Gdyni dnia 25 b. m 


poar a > "UL" | 
Zapiski literackie. 


— (s) W naszej szkole, czytanka dla ITI oddziału 
szkoły powszechnej. 

Pod powyższym tytułem pojawiła się świeża na 
półkach księgarskich nowa książka Dra A. Mikul- 
skiego, zaslużonego pedagoga i autora kilku czyta- 
nek dla szkól powszechnych, cieszących się dużem 
uznaniem wśród szerokłch kół  nauczycielstwa. 
Ostatni podręcznik, zastosowany ściśle do progra- 
mów ministerjalnych, daje trzecioklasiście wyboro - 
wy materjal czytankowy wierszem i prozą, a to 


tak powiasikowych, jak i przyrodniczy oraz histo- 
ryczny ustosunkowany do pór roku i skoncentro- 
wany w związku z nauką przyrody geografji i hi- 
storji. Cały podręcznik jest bardzo abficie iluslro- 
wany przez prof. Stanisława Wójcika, a zdobią go 
nadto trzy plansze z obrazów Matejki i Styki (dwie 
czarne, jedna kolorowa), co znakomicie ulatwia 
i uprzystępnia omówienie z dziećmi pewnych tru- 
dnieiszych problemów historycznych. Nie brak 
w książce także piosenek z nutami, zastosowanemi 
do wymagań planu naukowego i zagadek obrazko- 
wych. To wszystko składa się na całość bardzo po- 
mysłowa, przemyślaną i celowo ułożoną. Litera- 
turze podręcznikowej dla szkół powszechnych 
przybył cennv nabytek. 
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Dowódca eskadry amerykańskiej 
u komisarza Strassburgera. 


Gdańsk, 26 sierpnia (PAT). Wczoraj zawinę- 
ły do portu tutejszego dwa torpedowce amery- 
kańskie, „Wipply” i „Barker“. Dowódca eska- 
dry kapitan Richardson złożył w towarzystwie 
tutejszego konsula amerykańskiego wizytę p. 
komisarzowi> generalnemu Rzeczypospolitej 
Strasburgerowi, który następnie rewizytował 
kap. Rychardsońa na okręcie amerykańskim. 


— 


Hydroplany angielskie w Pucku. 


Puck, 26 sizrpnia (AW). Do Pucka przybyły 
3 angielskie hydroplany wojskowe. Załoga 
składa się z 24 ludzi, w tem 10 oficerów pod 
dowództwem komandora Maicocka. Goście za. 
hawią 3 dni na polskiem wybrzeżu i będą po- 
dejmowani przez naszą marynarkę wojenną. 
Na przyjazd gości wyjeżdża z Warszawy 
angielski ałłache wojskowy Bridge i szef de- 
parłamentu lotnictwa pułkownik Rajski. 


Walka z zarządem telefonów 
warszawskich. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 26 sierpnia Związek abonentów 
telefonicznych Rzeczypospolitej, który czuwa 
nad obroną interesów abonentów telefonicz- 
nych, powoduje nieustannie rozmaite wystą- 
pienia prawne przeciw „Paście*. Ostatnio 
spowodował Związek wystapienie magistra 
praw, p. Grzegorza Dziatłowickiego, z powódz- 
twem przeciw „Paście“ o 11 groszy, niepra- 
wnie pobranej opłaty stemplowej od rachun- 
ku. Rozprawa sądowa odbyła się dnia 23 h. m. 
w sądzie pokoju. Po wywodach stron, sędzia 
ogłosi! wyrok, mocą którego zasądził „Pastę“ 
na rzecz p. Dziatłowiekiego na 11 groszy tyłu- 
łem nieprawnie pobranej opłaty stemplowej 
na rachunku za kwiegień b r., 5 zł. opłat są- 
dowych i odsetek od 11 groszy od 23 kwietnia, 
t. j. od chwili uiszczenia rachunku. 
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Plenipotent zarządu „Pasty“ próbował 
twierdzić, że wprawdzie ustawa stemplowa 
nakłada formalnie obowiązek na wystawcę 


rachunków, aby uiszczał opłaty stemplowe, 
nie można jednak krępować tych stron, które 
mogą się umówić odmiennie, to znaczy, że je- 
dna będzie kupowała i nalepiała znaczki 
pocztowe, a druga będzie płaciła. 

Drobna ta sprawa będzie jednak miała kon- 
sekwencje wiełkie, gdyż — jak się dowiaduje- 
my — istnieje zamiar wytoczenia około 38 
spraw przeciw „Paście” o zwrot 11 groszy za 
czas od roku 1923 po dzień dzisiejszy, co sta- 
nowiłoby wraz z odsetkami 150 tysięcy zł. 
Prasa warszawska nawołuje abonentów do roz- 
poczęcia tego rodzaju procesu i użycia pienię- 
dzy, w ten sposób uzyskanych, na cele dobro- 
czynne. 


Zamordowanie wybitnego komunisty. 


Moskwa, 26 sierpnia (AW). Donoszą tu 2 
Archangielska, iż w pociągu Archangielsk— 
Moskwa zamordowany został wybitny komu- 
nista redaktor dziennika „Fala“, Kotrepow. — 
Dokumenty archiwum partyjnego, które ,0- 
siadał przy sobie Kotrepow, zginęły. Zarządzo- 
ne śledztwo dotąd jeszcze nie doprowadziła 
do wykrycia sprawców mordu. 


NE A JA ME 


Uprowadzenie sekretarza policji 
w S-_fii. 

Wiedeń, 26 sierpnia (AW). Korespondent 
„N. Fr. Presse“ donosi z Solj:. że uprowadze- 
nie sekretarza policji, Apanazovwa, Ze szpitala 
Czerwonego Krzyża, gdzie się leczył, było 
dziełem rewolucyjnej organi:acjji  macedoń- 
skiej. Apanazow był przedtem członkiem o- 
wej organizacji, został jednak przez nią ska- 
zany na śmierć, gdy się okazęlo, że uprawiał 
szpiegostwo na rzecz jednego z państw sąsie- 
dnich. 


Katastrofy okrętowe i kolejowe. 


(Telegram iskrowy „N. Reformy"), 


Sztokholm, 26 sierpnia. Parowiec szwedzki 
|„Trygeve' zatonął. Z załogi 14 ludzi blłądziła 
w łodzi ratunkowej przez kilkanaście dni, po- 
czem rozbitcy w przystępie szału rzucili się 
do morza. Jednego z nich zdołano uratować. 

Genewa, 26 sierpnia. Koła Chamonix na 
spadzistym torze kolejowym maszyna i pisyw- 
szy wagon skutkiem zepsucia hamulca wy- 
skoczyły z szyn i runęły w przepaść, głęboką 
na 15 metrów. Zginęło 15 osó, a 20 odniosło 
rany. 


«| WE 


Z seli sadowej. 


PROCES GEN. ŻYMIE' SKIEGO. 


Czwartkowa rozprawa przeciw gen. Żymier- 
skiemu rozpoczęła się od dciwiadczenia pro- 
kuratora Ramińskiego, w którem cofnął cał- 
kowicie akt oskarżenia w stosunku ġo ppłk. 
Burgiełła-Mączyńskiego, ponieważ ppłk Bur- 
gicłł pisał rozkaz na zlecenie swych przelo- 
żonych i po napisaniu go oddał swemu sze- 
lowi. Rozprawa nie dała dowodów przeciw 
ppłk. Burgiełłowi. Co najwyżej czyn jego to 
było usiłowanie wprowadzenia w błąd swych 
szelów. A usiłowanie nie jest karalne, Ppłk, 
Burgicłł może odpowiadać jedynie dyscypli« 
narnie. 

Natomiast w związku z wypadkami incy- 
dentalnemi, zaszłemi tu na rozprawie, zaa 
strzegł sobie prokurator ściganie ppłk. Burgieł- 
ła za obrazę sędziego wojskowego ppłk. dr. 
Zielińskiego. Również w stosunku do osk. gen. 
Żymierskiego cofnął prokurałor oskarżenie, do- 
tyczące dostaw agregatów z firmy Breda. Roz- 
prawa główna bowiem, wbrew śledztwu nie 
wykazała dostatecznych dowodów winy oskar- 
żonego generała. Potwierdzili to również kom- 
petentni świadkowie, jak np Litwinowicz i 
kom. Sokołowski. /Nie mamy dowodów, że to 
właśnie generał Zymierski kazał dostarczyć 
aktów, dotyczących dostawy agregatów. Gof- 
nął dalej prokurator oskarżenie, co do zarzu» 
canej rzekomo łapówki-poczęstunka przez p. 
Lipińskiego. 

Natomiast w związku z zarzutem przeciw 
ppłk. dr. Zielińskiemu na rozprawie wniósł 
prokurator o pozwolenie odrębnego ścigania na 
podstawie art. 321 i nast. gen. bryg. Żymier- 
skiego. 

Sąd po naradzie powziął decyzję, zezwała- 
jącą prokuratorowi na odrębne ściganie ppłk.» 
Burgiełła i gen. Żymierskiego, zarzucających 
sędziemu śledcz. ppłk. Zielińskiemu, jakoby 
tendencyjnie prowadził śledztwo i inaczej pro- 
tokułował zeznania, aniżeli były składane. 

Następnie zabrał głos prokurator, zwraca- 
jąc na wstępie uwagę na zagadnienie uzbro-= 
jenia armji, które wobec groźby przyszłej woj- 
ny stało się problemem pierwszorzędnego zna» 
czenia. Należy się zastanowić, czy rozwiąza- 
nie tego zagadnienia przez gen. Żymierskiega 
nie było ograbieniem skarbu państwa Sprawa 
masck gazowych w związku z wojną w przy= 
szłości staje się żerowiskiem aferzystów. Mir. 
Sarnek przystępuje do realizowania przemy« 
słu masek ze szczytnem. hasłem: „Minimum 
zysków, maksimum solidności'. Co się stało 
z tem maksimum? — pyta oskarżyciel. 

Okazało się, że firma „Prołekty", która o- 
trzymała zamówienie wbrew tei idei, która 
przyświecała raporłowi mjra Sarnka po 1-sze 
mie wpłaciła żadnego kapitalnu, po 2-gie ciąg- 
nęła kolosalne zyski już w pierwszym woku 
istnienia, po 3-cie pod każdym względem za- 
równo personalnym, jak i rzeczowym była nie- 
solidna. 

W dalszym ciągu swego przemówienia. pro- 
kurator rozprawia się szczegółowo z kłamli- 
wemi zeznaniami Saksona, przechodzi do 0- 
mówienia zysków „Protekty* i Banku. pod- 
kreślając, w jaki sposób wykazywano w księ- 
gach fikcy'ną wpłatę kapitału zakładowego 
ratami 100000 złotych ..Protekta" lo typ im- 
prezy grynderskiej. w która nie włożano ani 
jednego grosza własnego. Fabryka kupiona za 
psie pieniądze, dzięki sztucznym manipula- 
cjom bankowym. podnosi się w cenie, a na- 
słępnie uruchomia sie dla masek gazowwch, 
dzięki zaliczkom, które płyną wielkim stru- 
mieniem, dzięki protekcji i poparciu cen. Ay 
mierskiego z funduszów wojskowych, na rachu- 
nek „Protekty". 

W dwugodzinnem przemówieniu stara się 
prokurator wykazać winę pen. Żvmierskie”o, 
dzięki któremu łakiego rodzaju interesy mogły 
żerować na skarbie państwa oraz. że ren. ŻY- 
mierski czynił to za łapówki. Następnie doma- 
ma się prokurator najwyższego wymiaru kary, 
do jakiej sad jest kompetentny. 

O godz 4.50 przewodniczący odracza pasie- 
dzenie na piątek godz. 10 rano, na którem to 
posiedzeniu przemawiać będzie obrońca, adw. 
Szurley. 
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Teatry-Kina - Koncerty 
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*+:* Dnia 26 sierpnia 


Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. „Baila- 
dyna“, którą rozpoczyna się sezon tegoroczny, 
w sobotę 27 b. m., powtórzoną będzie także 
w niedzielę. W poniedziałek wróci na afisz 
ulubieniec z ubiegłego sezonu „Proboszcz 
wśród bogaczy”. W próbach, pod kierunkiem 
dyr. Nowakowskiego, „Król“, miegrana u nas 
od lat 15-tu komedja Flers'a i Caillavet'a, któ- 
rej wznowienie będzie zarazem uczczeniem 
pamięci świeżo zmarłego znakomitego autora. | 
Pod kierunkiem reż. Sosnowskieego rozpoczę- 
ły się próby z komedji Shaw'a „Człowiek 


A 


szki pochodzą zapewne 2 czasów oblężenia | 


Przemyśla przez wojska szwedzki pod dowódz- 
twem Douglasa i s przymierzonych wojsk sie- 
dmiogrodzkich (Rakoczy), który w czasie 
szturmu na Przemyśl] w dniu 9 marca 1656 r. 
poniósł klęskę wskutek załamania się lodu na 
Sanie i utonięcia wielkiej liczby wojska." 
POWSTANIE STYCZNIOWE NA FILMIE. 
W tych dniach odbyły się w Warszawie zdję- 
cia do noweog fiimu polskiego „Huragan“, 
osnutego na tle powstania roku 1863, Scena- 
rjusz napisali p. Jerzy Braun, redaktor „Gaze- 
ty Literackiej" i p. Józef Lejtes. Operatorzy 
Nekuth i Mars sprowadzeni zostałi z wytwór- | 
ni zagranicznych  (Nekuth  nakręcał sceny 
z „Sodomy i Gomory“, a Mars robił ostatni 
film z Igo Svmem „Tingl-Tangl") Obsadę sta- 
nowią: Renata Renee, bohaterka wielkiego 
obrazu „Rasputin“, Aleksander Zelwerowicz, 


i nadczłowiek”. 

TEATR DOMU ŻOŁNIERZA POLSKIEGO 
W KRAKOWIE odegra w sobotę dnia 27| 
i w niedzicię 28 b, m. komedje w 3 aktach A. 
Mi Abrahamowicza i Ruszkowskiego p .t. „Mąż 
z grzeczności” pod reżyserją p. Eugenjusza 
Załuckiego, który też odtwarza tytułową rolę. 
W glówmych rolach wystąpią panie: Krajew- 
ska, Topolska, Banasiewiczowa, Laszkiewiczo« 
wa i Wilkoszewska, z pp.: Laszkiewicz, Je- 
rzykowski, Dorski, Blachaczek, Leszczyński 
i Banasiewiez. Początek o godz. 7.30 wiecz. 
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REPERTUARY: 


TEATR IM. SŁOWACKIEGO: 
Sobota: „Balladyna“. 
Niedziela: „Balladyna“. 


„PROMIEŃ“ Podwale 6 


BUSTER KEATON 
A MILION KRÓW 


STY” LLOYD MAPMEILTON TH 


Co dzisiai grają w kinach? 


Bagatela: „Miłość a sport". 

Nowości: „Który z dwóch". 

Promień:, „Buster Keaton i miljon krów", 
Sztuka: „Za cenę duszy i ciała”. 


Uciecha: „Łzy i śmiech Wiednia" 
Wiedeńka) z Mady Christians. 
Wanda: „Tajemnica nocy balowej", 
Warszawa: „Postrach z Singapuru" (Lon Cha- 
4ey). 
sv aa] 


z Randio. 


| bieźsam stacy; radfośonicznych:| 


na sohotę 37 sierpnia 1527 r, 

Kraków (422) Godz, 17.15—18.48: Transmisja a War- 
szawy; godz. 1v.46—]9: Nudprogram; godz. 19—19.2%5: 
Odezyt pod tyt. „Z mitów skandynawskich", wytł 
prof. E. Wyrobek; gadz. 19.30--19.55: Odezyt pod tyt. 
„Przegląd polityki zagrauiczuej s ubiegłegu tygo- 
SA zee! dr. J. Reguła, wicesekr. U. J.: godz. | 

— 24), Jan: 
Ńarszawy, 

Warszawa (1111) Godz. 12: Sygnał czasu, komnni- 
kat Jotniezo meteorologiezny, komunikaty „P.A.T“; 
godz. 15: ISomumkat £Eospotdarczy 1 meteorologiczny; 
godz. 16,35—11: Odczyt p. t. „Boczna antena“ (O naj 
howszych zdarzeniach w nance i technice) — wygl. 
© p. Bruna Winawer; godz. 1i—]7,15: Nadprogram i ko 

Mmunikaty; godz. F.ls: Koncert popołudniowy. Wy. | 
konawcy: Orkiestra P. R. pad dsr. Leopołda Dwo 
rakowskiego oraz Adalf Gydowski (ekrz.) Lea Ko 
chowicz (śp.) t pror, Ludwik Urutein takomp.); godz. 
18.35-08.50, Komunikaty „P.A T": godz. 18.50--19,15: 
„Radjotechnika — Wygłesj p, WEL Stenowski; soda. 
19.15—19., Rozmaitości; wuz, 19.85 —20: Odczyt p. t 
mCo robi Tewarzystwo Euganiczne" s działu „Migje 
mat — wygł dr. Henryk Bzczodrowski; godz. 20-— 
Mis: Komunikat rolmłczy; godz, 20,15: Transmisja 
koncertu z Doliny Szwajcarskiej; godz. 22: Komuni. 
katy policji, komunikat lotnicze meteorologiczny, ay- 
gnat czasu, kumunikaty „P.A.T“; godz. 222.50—23.30: 
ransinisja mnzyki tanecznej z restauracji „Rydz''. 

Poznań (270) Godz. Notowania giełdy vbołowei i 
fowarowej; rodz, 17.008—18: Transmisja koasertu r 
kawiarui „Wiejkopolanka”; godz. 14-1310: Nadpro. 
gram i komnnikaty: godz 19101935: Odczyt p. t.: 
„August II, mecenasem sztuki" _ wygłosi dr. Ste- 
fan Iruchim; godz. 11.55—20-20: Przegląd rzeczy cie 
kawych „Z catego świata. wygl p Mivnal Melina, 
artysta Tentru Nowego; godz M3027: Wieczór o 
peretkowy. Udział hiorą: Orkiestra 7 p, a. e DO 
batutą kapelm, Steroziskiege Krzyżanowska (sn. 
prau), Kajetan Kopezyński (baryton), Marja Bamer 
fakrinpaniantioniizgodz. 22—220: uygnal ezaso Ko 
nunikaty sportowe, godz. 21.20--247 ransmisja mu- 
g enal Z winiarni „caritan”, > 

criin (151.9 E 466) Gotz. 17: Koncert: podz %.%0: 

"Trzech meżczyzn fadzi' $ Ta 
U) . 
A” rówykaęjck tednel (Jerome B. Jo 
Muzyka taneczna. 

Frankfurt (128,9) G 
Muzyka operetkowa; 
myka Jene a 8) 
„ Langenberg (46RA) Godz, 1730: Koncert; $i 
Wieczór humoru. nastepnie muzyka tanedzus xi 


n- 

KOMUNIKAT RADJOSTACJI KRAKOW. 
SKIEJ. Dyrekcja radjostach krakowskiej ko-| 
munikuje, że w piątek dnia 26 b. m. w progra- 
mie dla dzieci wezmą udzial pp: Lichota 
(śpiew), Stan. Kurtowski, art, teatru miejskie- 
go (bajki) i p. Lena  Meyrholdowa  (recy- 
tacje). ; 
Bepe Z A CNA 


Ku tura I sztuka. 


Wykopanie czaszek żołnierzy 
szwedzkich w Przemyślu. 


Przy konserwacji budynku kanoników prze- 
myskich przy ulicy Katedralnej, robatnicy na- 
trafili w zierłi na wielką ilość czaszek. Cza- 
szki te są typu skandynawskiego i madziar- 
skiego. Znaleziono je obok klasztoru, a dzisiej- 
szego odwachu i koło kościoła pojezuiekiego, 
zbudwanego w roku 1629 przez Annę Tyraską, 
damę dworu księżny Ostrogskiej. Wkoło klasz- 
i być cmentarz, Wspomniane cza- 


(Jak kocha 


z 
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Komunikaty; godz. 20.15: Transmisja z. 


nastepnie koncert; gudz. “aj 


ndz. 16:70: Koncert; godz. 20.15: 
godz. 21.15: Koncert, mastepnia 


|kupów, wysyłki oraz przechowywania towa- 


ści. 
|| Wszelkich bliższych informacyi udziela 


jako margrabia Wielopolski, p. Zbyszko Sa- 
wan, artysta teatru miejskiego w Krakowie, 
p. Valberg i inni. Po ukończeniu zdjęć 
w Warszawie, ekspedycja udaje się do Modli- 
na, Mogilan i Kazimierza 


dv r wiel M R 


wiła odebrać Szalapinowi godność artysty lu- 
dowego. 

OTWARCIE 9-G0 MIĘDZYNARODOWEGO 
KONGRESU UNIWERSYTECKIEGO W RZY- 
MIE. W dniu 24 b. m. otwarty został na Kapi- 
iolu rzymskim 9-ty międzynarodowy Kongres 
uniwersytecki. Włoski minister oświaty, oraz 
sekretarz generalny partji faszystowskiej wy- 
głosili przemówienia, życząc kongresowi po- 
myślnych wyników obrad. 

MIĘDZYNARODOWY KONGRES KRYTY- 
KÓW TEATRALNYCH I MUZYCZNYCH. Na 
ostatniem posiedzeniu Kongresu krytyków 
w Salcburgu, które odbyło się 24 b. m., przyję- 
to jednomyślnie rezolucję, potwierdzającą ze- 
szłoroczną rezolucję kongresu paryskiego, do- 
tyczącą międzynarodowego zjednoczenia na- 
rodowych stowarzyszeń krytyków. Rezolucja 
prosi paryskie Stowarzyszenie krytyków o po- 
czynienie odpowiednich kroków w tym kie- 
runku. Postanowiono następnie, że za kryty- 
ków uznaje się tych pisarzy, którzy regularnie 
dają sprawozdania w dziennikach lub czasopi- 
smach i posiadają odpowiednie kwalifikacje 
fachowe. Następny kongres odbędzie się 


„DEGRADACJA“ SZALAPINA. Z Moskwy 
donoszą: Rada komisarzy, ludowych postano- 


w Londynie. 
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Zapotrzebowanie obcych rynków 
w Polsce. 


Firma włoska pragnie przejąć reprezentację 
polskiej fabryki fornierów i dycht. Firma z 
Syrji prapnie importować z Polski manufaktu- 
rę, artykuły perfumeryjne, pończosznicze, ga- 
lanterję, sukna, szklane wyroby, gumow: wy” 
roby, cukier oraz ew.as et.. Firma turecka pra 
gnie wejść w stosunki z tabryką polską produ- 
kującą posadzki ceramiczne. Dom Handlowy 
w Chicago chce importować z Polski większą 
ilość kurków drewnianych do beczek (przede- 
wszysłkiem z drzewa wiśniowego) oraz dre- 
wniane przybory kuchenne. Firma w N. Jorku, 
dysponująca 1000 par damskiego obuwia, l:tó- 
re odstąpiłaby po cenie 25 centów ameryk. za 
parę, poszukuje nabywców. Dom Handlowy w 
Porto Rico reflektuje na import fasoli i wyro- | 
bów fajansowych z Polski. Dom Fakturowy, 
specjalnością którego jest załatwianie zleceń , 
europejskich eksporterów, pragnie nawiązać 
łączność z polskiemi firmami Poważny dom: | 
handl. w N. Jorku pragnie nawiązać stosunki 
handlowe z polskiemi firmami, zwłaszcza w 
imporcie z Polski wosku pszczelnego, skór ba- | 
ranich, sera 1 chemikalij oraz eksporcie do Pol- | 
ski maszyn, radjo-aparatów, przyborów samo- 
chodów i elektrycznych. 

Dom handlowy w Egipcie reflekiuj: na ku- i 
pno większej ilości d ej klepki posadzko- 
wej w Polsce. Dom agenturowo-komisowy w 
Nowym Jorku chce nawiązać kontakt z polskie- 
mi firmami, trudniącemi się eksportem szczec!- 
ny, futer, skór surowych i chromowych. Po- 
ważna firma w Chicago w dziale dewocjonalji 
pragnie nawiązać łączność z polską fabryką 
opłatków gwiazdkowych, celem otrzymania 
wyłącznego przedstawicielstwa. Dom Ilandlo- 
wy w Nowym Jorku pragnie nawiązać łączność 
z firmą polską, która zechciałaby podjąć się 


dostawy dwóch drobnych partyj (po 80 m* de- 
sek dębowych z Argentyny. Po pomyślnej 
wstępnej tranzakcji poważne zamówienia. — 
Firma z Nowego Jorku pragnie importować 
mosiężno-szklane kłamki do drzwi oraz kolan- 
ka żelazne do rur 

Firma amerykańska chce impartować z Pol- 
Ski drzewo twarde. Firma z Chicago przyjmie 
przedstawicielstwo firmy polskiej na ubrania, 
konfekcję męską i damską. 

Firma turecka pragnie importować z Polski: 
cement, materjały żelazne do rohót betono- 
wych i budowlanych, łóżka żelazne, meble 
gięte, szkło, fajans, porcelanę, skóry wyrobio- 
ne, materjały welniane, bawełniane. Dom 
Agenturowo-Komisowy w Bostonie oferuje swe 


usługi firmom polskim dla uakutecznienia za- 


rów. firmy wiedeńskie pragną importować 
z Polski oleje terpentynowe w większej ilo- 


Miejski Urząd Targu Poznańskiego, Poznań, 
Głogowska 42. 


Przed otwarciem Targów Wschodn. 


we Lwowie. 


ZJAZD RADY NACZELNEJ KUPIECTWA 
POLSKIEGO WE LWOWIE. Naczelna Rada 
Zrzeszeń Kupiectwa Polskiego w Warszawie 
postanowiła z okazji VII Targów Wschodnich 
odbyć najbliższy swój zjazd 4 wtześnia br. 
jako w dniu ich otwarcia we Lwowie. W 
zjeździe wezmą udział czołowi przedstawi- 
ciele polskich organizacyj kupieckich z całe- 
go państwa. 

WYCIECZKI ROLNIKÓW NA TARGACH 
WSCHODNICH, Dział rolniczy Targów Wscho 
dnich, który rozrastając się z każdym rokiem 
zaczyna ogólnej ich fizjognomji nadawać co- 
raz wyraźniej charakterystyczne piętno, bu- 
dzi w szerokich kołach rolniczych całega kra- 
ju latwo zrozumiałe zainteresowani” Ze 
wszystkich stron przygotowują się spzcjalne 
wycieczki zbiorowe do Lwowa, celem zwie- 
dzenia działu rolniczego bogato na tegorocz- 
nych Targach Wschodnich obesłanego okaza- 
m. produkcji rolniczej i przemysłowo-rolniezej. 
Pierwszą taką wycieczką w składzie kilku- 
dziewięciu osób zgłosił definitywnie Związek 


Bział sespedarczw 


Kółek Rolniczych woj wołyńskiego, które pod 
względem -gospodarczym i kulłurałnym orjen- 
tują się coraz wyraźniej na Lwów. Rokowa- 
nia o urządzenie wycizczek z innych woje- 
wództw są w toku. 

KUPCY PERSCY WE LWOWIE. Poselstwe 
polskie donosi z Teheranu, że jakkolwiek pro- 
jektowana wycieczka oficjalna z Persji do Pol- 
ski w bieżącym roku do skutku dojść nie 
może, szereg tamłejszych kupców zgłosiło się 
w poselstwie nolskiem po wizę na wyjazd do 
Lwowa z okazji Targów Wschodnich. 

RĘSORTY PANSTWOWE NA WYSTAWIE 
KOMUNIKACYJNEJ. W wystawie komunika- 
cyjnej na Targach Wschodnich bierze udział 
poza ministerstwem komunikacji, ministerstwo 
robót publicznych w dziale dróg lądowych i 
wodnych. Organizację obu tych działów obja? 
z ramienia ministerstwa urząd wojewódzki 
okr. dyr. robót pubłicznych we Lwowie. — 
Szczególnie interesująco przedstawiać się bę- 
dzie wystawa działu dróg wodnych, urządzo- 
na z inicjatywy dyr. dep. wodnego tegoż mi- 
nisterstwa inż Marjana Prokopowicza. W 
skład eksponatów dep. wodnego tero działu, 
które zajmą około 120 m? powierzchni, we)- 
da: many sieci dróg wodnych w Polsce. plany 
i fotogratje regulacje rzeki Wartv pod Pozna- 
niem. piany i fotografie drogi wodnej Wisła— 
Warta, plany i fotogratje kanału Bug—Prv- 
peć, -felogralje kanałów Ogińskiego i Augu- 


| stowskiego, fotografie rzek Niemna, Pinv, Mu- 
|chawca i Szezary. plany projektu kanału we- 


głowego, oraz wydawnictwa i publikacje mi- 
nisterstwa robót publicznych 
Zapewniony jest również udział w wysta- 


iwie komunikacyjnej wydz. portowego i żeglu- 


gi tegoż ministerstwa. 

Departament inżynierji ministerstwa spraw 
wojskowych wydał zarządzenie szefowi sape- 
rów O. K. X. w Przemyślu, abv w ramach 
wysławy komunikacyjnej zorganizował dział 
komunikacji saperskiej 
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Kronika ekonomiczna. 


STOSUNKI HANDLOWE FOLSKI Z SA- 
KSONJĄ. Wśród importerów saskich wzrasła 
zainteresowanie dla polskiej wytwórczości 
rolnej, jak również dla polskiego drzewa i su- 
rowtch futer. Szczególne zainteresowanie da- 
je się zauważyć dła masła i jagód polskich. 
Pomimo załarru gospodarczego starają się 
eksporterzy sascy utrzymywać dobre stosun- 
ki z Polską, udzielając krzdytu na warunkach 
hardzo dogodnych. Silny hardzo był w r. ub. 
eksport maszyn do Polski. 

OBNIŻENIE STOPY PROCENTOWEJ W 
AUSTRJI. Jak z Wiednia donoszą, w kołach 
finansowych obizga pogłoska, że rada gene- 
ralna austrjackiego Banku Narodowego obni- 
ży słopę procentową z 7 na 6 i pół Portfel 
wekslowy banku wynosi obecnie około 100 
miłjonów szylineów. 

WYWÓZ MASŁA. Wobec zerwania sto- 
sunków handlowych między Anglią a Rosją 
sowiecką i przerwania zakupów przez Anglię 
masła rosyjskiego, importerzy brytyjscy prze- 
rzucili się na rynek duński. Wskutek tego 
eksporterzy duńscy nie mogą wywiązać się 
ze swych zobowiazań wzelędem Niemiec, któ- 
re zaopatrują się ohecnie w masło na ryn- 
kach państw sąsiednich i okazują wybitne 
zainteresowanie masłem nietylko poznańskizm 
i pomorskiem, ale również koneresowem. — 
Dowodem tego jest fakt, że giełda berlińska 
notuje obecnie stale ceny masła polskiego 

Miarą eksportu masła naszego do Niemiec 
jest okoliczność, że masło wywożone jest niz- 
tylko koleją, ale nawet samochodaini ciężaro- 
wemi. 

SERY. Zanotowano: Ser eilawski w hurcie 
3.70 zł. za kilo, w detalu 4.20; ser trapistów 
w hurcie 3.20, litewski w hurcie 3.30, w detalu 
3.80. twaróg 1.00. Tendencja spokoina. 

RYŻ. W przeciwsławieniu do innych towa- 
rów kolonjalnych, które hurtownicy dają na 
kredyt zupełnie bez gotówki, — za ryż żą- 
dają cześciowo gotówki. Cena Burmy II špa- 
dła ze 104 na 94 gr. za kilo. W Łodzi uru- 
chamia się młyn ryżowy, który będzie pro- 
dukował 100 wagonów tygodniowo. Lepszy 
gasunex ryżu Patna == 1.05—1.10. 
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Łe sporí. 
Lekka atletyka 


w krajach północnej Europy. 


Sport lekkoatletyczny cieszy sie w krajach 
półmocnej Europy ogromnem poparciem wśród 
swego społeczeństwa. Jest on rzeczywiście tam 
sportem mas a nie tylko, jak u nas niestety, 
wybrańców. Nic dziwnego, iż wyniki tam osią- 
gane są dla naszych lekkoatletów jeszcze w 
wielu dziedzinach niemal niedościgłym idea- 
łem. Celem uprzytomnienia sobie, jakie postę- 
py poczyniła lekka 'atletyka w krajach skam- 
dynawskich i w Finlandji podajemy poniżej 
wyniki zawodów mistrzowskich, rozegranych 
tamże w b. m.: P 


SZTOKHOLM, 


Mistrzostwa Szwecji: 100 m. — Sjerstrom 
10.8; 200 m. — Peterson 22.1; 400 m. — End- 
gahl 50.1; 800 m. — Svensson 1:56.2; 1500 m. 
— Sjórgren 4:05.2; 5 km, — Eklöf 14:52; 10 
km. — Schren 31:58; 110 i 400 płotki — Peter- 
sen 15.2 i 56.1; kula — Johnsohn 14.20; dysk 
— Fasten 42.10; oszczep — Lindström 61.31; 
młot Skiöld 51.43, wzwyż i trójskok — Niel- ' 
son 185 cm i 14.47; wdal — Holberg 7.47; 
tyczka — Lungreen 3.70. 


OSLO. 


Mistrzostwa Norwegji: 100 m. — Andersen 
10.8; 200 m. — Dette 22.2; 460 m. — Nilson 
51.5; 800 m. — Jórgenson 1:58.3; 1500 m. — 
Jórgenson 4:02.8; 5 km. — Petersen 16:24; 
110 i 400 płotki — Hauge 15.8 i 57.7; 4X 100 
i 4400 m. — Oernulf 44.2 i 3:32; wdal — 
Aastad 721 cm; trójskok — Hagen 14.91; tycz- 
ka — Foere 3.70; wzwyż — Olsen 180 cm; 
kula — Meelster 14.21; dysk — Askild 42.60; 
młot — Johnson 46.81; oszczep — Sunde 61.55. 


HELSINGSFORS. 


Mistrzostwa Finlandji: 200 m. — Akstron 
22.5; 800 m. — Eklof 1:57; 5 km. — Nurmi 
14:54; 400 płotki — Vilen 56.4; wdai — Lang 
|strom 713 cm.; wzwyż i kula — Wahlstedt 
185 i 14.47, 


I. DOROCZNY WYŚCIG KOLARSKI LWÓW— 
| STRYJ — LWÓW. 


Sekcja kolarska L. Klubu Sportowego „Po- 
| goń" ku uczczeniu jubileuszu 20-letniego istnie 
| nia Klubu, organizuje w dniu 4 września i-pzy 
doroczny wyścig kolarski Lwów —Stryj—Lwów 
na przestrzeni 140 km. Start o godzinie 8 ra- 
no na drodze Stryjskiej, koło boiska „Pogoni“, 
meta tamże. 

Dla uświetnienia tego wyścigu i celem po- 
parcia rozwoju sportu kolarskiego w Polsce, 
firma J. Baczewski we Lwowie oliarowała ja- 
ko nagrodę wędrowną dla zwycięzcy, cenny 
srebrny puhar, który przechodzi na własność 
zawodnika po trzykrotnem zdobyciu z rzędu, 
lub pięciokrotnem bez kolejności. Ponadta otrzy 
muje zwycięzca żeton złoty, następni zaś ko- 
lejnie przybywający na meię zawodnicy dwa 
żetony srebrne pozłacane, siedm srebrnych, 
dziesięć bronzowych i nagrody honorowe. Roz- 
danie nagród nastąpi w dzień wyścigu o godz. 
22 podczas wieczornicy w lokalu L. K. S 
„Pogoń“. Zgłoszenia zawodników należy wy- 
svłać pod adresem: Sekcja kolarska L. K. S. 
„Pogoń", Lwów, nl. Rutowskiego 23. Lista zgło- 
szeń zostanie zamkniętą dnia 31 b. m. 

jo, 


TRÓJMECZ PŁYWACKI CZECHOSŁOWACJA- 
POLSKA - JUGOSŁAWIA. 


W środę wyjechala polska reprezentacja ply- 
wacka na słowiański trójmecz pływacki w dn. 
27 i 28 b. m. w Belgradzie. Składy drużyn są 
nast: 100 mtr. — Kuncewicz i Jan Kott. 
400 mtr. — Krałochwila i Kuncewicz. 1500 
mtr. Kratochwilą i Matysiak. Sztafeta 
4X200 mtr. — Kungwiez, Jan Kott, Krato- 
chwila, Matysiak. 200 mtr. st. klas. — Jur- 
kowski i Kotkowski. 100 mtr. na wznak — 
Schönfeld i Trytko, skoki z wieży i trampo» 
liny — Maertz, Hulanicki (rezerwowy Jerzy 
w . 

Drużyna water-polo: l.ewicki, Kotkowski, 
Biterman I, Kratochwila, Matysiak, Schönfeld 
(rezerwa Trytko). , 

Panie: 100 mtr. — Kajzerówna i Trattowa. 
100 mtr. na wznak — Kajzerówna i Schon- 
feldówna. 200 mtr. st. klas. — Kajzerówne, 
400 mtr. — Kajzerówna i Tratlowa. Sztafeta 
4X100 mtr. — Kajzerówna, Schónfeldówna, 
Nowakówna, Trattowa. 


CRACOVIA—ZWIERZYNIECKI KM. S. 


Zawody powyższe o mistrzostwo K. Z. ©. P. 
N. odbędą się w niedzielę dnia 28 bm. na boi- 
sku Ż. K. S. Makkabi o godz. 4.30 popoł. 

Zawody te należały zawsze do bardzo cie- 
kawych, gdyż Zwierzyniecki, technicznej i tak- ` 
tycznej przewadze Cracovii, przeciwstawi am- 
bicję, twardość i walkę o każdą piłkę. W ostat- - 
niem spotkaniu tych drużyn Zwierzyniecki K. 
S. do pauzy utrzymał wynik remisowy i do- 
piero pod koniec gry uległ, nie wytrzymując 
tempa. 

Pokonanie w osłatniej niedzieli Makkabi 
przez Zwierzyniecki K. S. dowodzi, że dru- 
żyna ta pracuje nad sobą i nie łatwo pozwoli 
się pokonać. i 

Cracovia. zaś, która w ostatnich rozgryw- 
kach nie wykazała swej dawnej formy, musi 
wytężyć swe siły, ażeby wyjść z tych zawo- 
dów zwycięsko. tembardziej, że xod pewnego 
czasu nie widzimy na boisku jej najlepszych 
asów, 


NOWA REFORMA 


Pomysł amerykańskiego SSA: 


Pewien miljoner amerykański polecił zbudować samolot o zewnętrznym wygladzie chińskiego smo- 
ka i zaangażował do tego aeroplanu pilota Chińczyka. Zdjęcie nasze przedstawia tego nowożytnego 
fa smoka z jego właścicielem. 


f DRUGI PROTEST ŁÓDZKIEGO KLUBU 


SPORTOWEGO. 


*W ubiegłą niedzielę zostały rozegrane w 
Warszawie zawody o mistrzostwo pomiędzy 
łamtejszą Polonją a Łódzkim Klubem Spor- 
towym. Zawody te prowadził p. Rutkowski 
z Krakowa. Mecz zakończył się zwycięstwem 
Polonji 2:1, ale przeciw weryfikacji jego wnie- 
siony został prolest, w którym Łodzianie opie- 
rają się na fakcie, iż p. Rutkowski przy sta- 
nie meczu 1:1 podyktował rzut wolny na 


WARSZAWA. W dniach 10 i 11 września 
Automobilklub Polski organizuje samochodowy 
raid pań w dwu etapach Warszawa—Poznań 
! Poznań— Warszawa, przyczem w drugim 
dniu pod Jabłonną odbędzie się „kilometre 
lance". Zapisy do dnia 59. pod adresem Auto- 
mobilklub Polski, Warszawa, ul Ossoliń- 
skich 6. 

MIŃSK MAZOWIECKI. Na zawodach kolar- 
skich w Mińsku Maz. z udziałem jeżdźców war 
szawskich zabłysnął nowy: talent sprinterski: 
Biedakowski z Kolarskiego Tow. Mińsk Mazo- 


bramkę Ł. K. S. i w chwili jego wykonania | nap: j è 
sed ` wiecki, który z łatwości okonał znanych 
grę gwizdkiem wstrzymał z powodu rzekome- | kojarzy W. T. G: AA Wlodarczyka i 
go spalonego prawego łącznika Polonii. Na- Mehata 5 


stępnie zaś sędzia zmienił decyzję i przyznał 
bramkę Polonii, oświadczając, że się pomylił, 
gdyż „spalonego nie było. Pozatem Ł. K. S. 
twierdzi, iż sędzia nie uznał 3 bramek strze- 
lonych przez Aldka, rzekomo z pozycyj spa- 
lonych. Już to ŁKS. ma szczęście do prote- 
stów przy meczach z Polonją, pierwszy raz 
sędziował p. Ziemiański i był prołest, drugi 
raz przyjechał p. Rutkowski i... ten nie za- 
dowoli? . ra 
o$0——— 


Rozmaitości sportowe. 


GDAŃSK. Mecz tennisowy pomiędzy polskim 
klubem „Gedania* i niemieckim „Concordia“ 
zakończył się zwycięstwem Gedanii w stosun- 
ku 6:0. 


WARSZAWA. W pierwszej połowie wrze- 
śnia odbędą się na Dynasach międzynarodowe 
zawody kolarskie z udzialem następujących 


[jeźdźców zagranicznych: Mazairac (Holandja), 


Einsiedel (Niemcy), Galvaing (Francja), Abegg- 
leen (Szwajcarja) 1 Taselli (Włochy). 

WARSZAWA. W dn. 25 września zarząd 
Polskiego Związku Lekkoatletycznego pragnie 
zamknąć godnie swój bogaty sezon, chce bo- 
wiem w tym dniu zorganizować wielkie za- 
wody międzynarodowe z udziałem Francuzów, 
Anstriaków, Niemców, Czechów, Węgrów i 
Szwedów. 

WARSZAWA. Jak się dowiadujemy, znany 
płotkarz warszawski, Kostrzewski weźmie u- 
dział w dniach 4 i 11 września w między- 
narodowych zawodach lekkoatlełycznych w 
Paryżu. 


WARSZAWA. W dniu 28 b. m. w Agrykoli 
odbędzie się dzień sportowy straży pożar- 
nych województwa warszawskiego. Na pro- 
gram złożą się popisy, gry sportowe, pięciobój, 
[oraz zawody lekkoatletyczne o następujących 
| punktach: bieg 100 i 800 mtr., sztafeta 4X 100 
mir., skok wwyż, rzuty kulą i oszczepem. 


Różne wiadomości. 


PIĘĆDZIESIĘCIOLECIE 
PAPIEŻA. Na rok 1929 przypada pięćdziesię- 
ciolecie kapłaństwa Ojca św. W kościele arcy- 


|biskupim Lombardów w Rzymie, San Carlo, 


odprawił ks. Achilles Ratti, uczeń medjolań- 
skiego instytutu, w dniu 21 grudnia 1879 r. 
pierwszą mszę św. przy ołtarzu, w którym 
spoczywa serce św. Karola Boroneusza, jedne- 
go z poprzedników ks. Ratti'ego w archidiece- 
zji medjolańskiej. Jako arcybiskup medjolań- 
ski, również przy tym samym ołtarzu odpra- 
wil ks. Achilles Ratti pierwszą mszę św. Ol- 
tarz ten ma być z okazji złotego jubileuszu 
kapłaństwa Ojca św. ozdobiony złotem, bron- 
zem i marmurem. Komitet organizacyjny skła- 
da się z kardynała medjolańskiego Achillesa 
Locastelli, ks. prałata Caccia Dominioni, księż- 
nej Marji Barharini i Mons. Giuseppe Treffi. 

ZE STATYSTYKI WARSZAWY. W 1914 r. 
Warszawa liczyła , 831.544 mieszkańców, 
a w 12 lat później, t. j. w 1926 r., liczba miesz- 
kańców Warszawy wzrosła do 1,015.420. Lud- 
ność Warszawy w latach wojny zmieniała się 
co do swojej liczby bardzo silnie. Pomiędzy 
rokiem 1915 a 1918 naturalny ubytek ludności 
był zatrważający. W latach tych liczba zgn- 
nów przewyższała liczbę urodzeń o 42.868. 
Szczególnie złowrogim dla stolicy był rok 
1017, rok okrutnych zarządzeń niemieckich 
władz okupacyjnych. W roku 1917 zmarło 
w Warszawie 34.693 osoby, a 58.2386 osób 
zmuszonych było opuścić mury Stolicy, czyli 
w jednym tym roku liczba mieszkańców War- 
szawy zmniejszyła się o blisko 100.000, wobec 
kilku zaledwie tysięcy urodzeń. Dopiero po 
odzyskaniu niepodległości Warszawa stała się 
miastem przyciągającem ogromne rzesze oby- 
wałeli ze wszystkich dzielnic. W roku 1918 
przyjechało i osiadło w Warszawie na stałe 
124.975 osób. Od lego czasu stan liczebny mie- 
szkańców Warszawy szybko się podnosi. Liczha 
urodzeń w r. 1920 osiągnęła rekordową cyfrę 
27.407. 

FRANCUSKI I WŁOSKI SZCZYT MONT 
BLANC. Niedawno pisma francuskie doniosły, 
że najwyższą górę w Europie, Mont Blanc, 
położoną na pograniczu Francji i Włoch, Wło- 
si nazwali od swojej strony Monte Benito Mus- 
solini, gdy tymczasem strona francuska pozo- 
stała przy dawnej n ie, wobec czego góra 


posiada obecnie nazwę podwójną. Okazuje się į 


jednak, że w rzeczywistości rzecz przedstawia 


się nieco inaczej. Nie wszystkim wiadomo — : 


pisze w tej sprawie paryski „Matin“ — że 


masyw Mont Blanc posiada dwa szczyty. Znaj- | 
dujący się po stronie francuskiej mierzy 4.807 | 


metrów wysokości. Ale po stronie włoskiej 
znajduje się jeszcze drugi szczyt, dotychczas 


zwany Mont Blanc de Courmayeur, mierzący 
4.748 mtr., a zatem o 58 mtr niższy od fran- 
cuskiego. Ten to właśnie szczyt Courmayeur 
przechrzcili obecnie Włosi na Monte Benito 
Mussolini. Ceremonji tej dokonał dnia 12 b. m. 
p. Turati, sekretarz generalny stronnictwa fa- 


KAPŁAŃSTWA | 


szystów, wobec tysiąca turystów włoskich, 
|przybyłych na te chrzciny, gdy jednocześnie 
oddziały górskie armii włoskiej odbywały ćwi- 
czenia na zboczach Courmayeur i w wąwozie 
de ła Seigne, na wysokości 2.512 mtr. nad po- 
ziom morza. 

Tego samego dnia kilka grup alpinistów Íran- 
cuskich urządziło kontrmanifestację, wybraw* 
szy się z Chamonix na właściwy szczyt Mont 
Blanc, aby zatknąć na nim flagę trójkolorową 
dla zamanifestowania jego francuskiego cha- 
rakteru. Wicher jednak i zimno nie pozwoliły 
wszystkim, prócz jednej, przebyć wąską prze- 
łęcz Bosse du Dromadaire. Sztuki tej dokonał 
tylko jeden turysta z przewodnikiem Coutte- 
lem i tragarzem Ch. Balmatem Grupa ta do- 
tarła do szczytu i zatknęła tam flagę francu- 
ską, którą w czasie pogodnym widać przez lu- 
nete z Chamonix. 

POŁOŻENIE KOBIET W SZWECJI. Kobiety 
mogą być w Szwecji członkami parlamentu 
i zajmować wszelkie stanowiska cywilne, 
z wyjątkiem służby dyplomatycznej, religijnej 
i sądowniczej. Ogłoszona ostatnio statystyka 
wykazuje, że na 400.000 pracowników prze- 
mysłowych w Szwecji przypada 71.000 kobiet. 
Robotnice są zatrudnione w przemyśle drzew- 
nym, metalowym i kamiennym tylko spora- 
dycznie, w przemyślę czekoladowym nato- 
miast pracuje robotnic 83.1 proci w tytonio- 
wym 81.6 proc., tekturowym 72.4 proc., tek- 
stylnym 72.2 proc. Pozatem kobiety reprezen- 
tują większość w przemyśle rybnym, gumo- 
wym, handlu futrzanym i  wódczanym 
w przedsiębiorstwach złotniczych i jubiler- 
skich, oraz w przemyśle mlecznym Wzrost 
ilości kobiet w przemyśle wywołuje często za- 
ciętą walkę, męscy robotnicy bowiem uważają 
kobiety za czynnik obniżający ich uposażenie. 
Z drugiej strony im bardziej kobiety stają się 
niezależne ekonomicznie, tem niechętniej wy- 
chodzą zamąż, mężczyźni niezawsze bowiem 
mogą ofiarować przyszłym swym żonom lepsze 
pod względem ekonomicznym slanowisko, ani- 
żeli one posiadają. 


Odpowiedziałny redaktor: 


MICHAŁ KONOPIŃSKI. 
Wydawca: 


Spółka Wydawnicza o gg JĄ 
Spółka z ogr. odp. 


„OLLA“ 


Jedyna latniająca, niedościę= 
niona marka światowa, ude- 
wodniona zupełna gwarancja 
za każdą sztukę, Cona sprz6* 
daży dotalicznie za tnzln Kr. 
A 1203 ZŁ.0—, Fr. 1202 2). 3548. 


Położenie Budapesztu nad Dunajcem, współzawodniczy z najpie- 
kuiej pałożonemi stolicami Europy. bBnda położona na prawym brze- 
gu Dunaju miasto źródeł gorących (Thermalbader) jest otoczona 
wspaniałą losistą okolicą, twierdza i iune części 1uiasta tchną hi- 
storyczną atmosterą. 


Miasto: » lewej strony Dunaju Peszt, Jest środowiskiem kultural- 
nem, handlowem t przemysłowem, krajn. Doskonała komunikacja 
zapomocą tramwain, autobusów, aut. dorożek, mlejskich parowców. 
Cudowne przer hadzki — lasy — wycieczki okrętem na Dnnaju. Miej- 
sca wypoczynkowe, balsamiczne powietrze na wyspie Małgorzacie na 


Śvrabhegy, w Zogliget. Kąpiele słoneczne na plażach Dunaja 
i przy ciepłych źrudlach leczniczych — koucerty — teatry — roz- 
rywki. 905 


Informacji udziela bezpłatnie Miejskie Biuro podróżne» Bndapest 
2. które podróżnym służy b. chętnie wszel- 


kiego rodzaju iuformadfkni. 


ODWIEDZAJCIE 


KRÓLOWA DUNAJU 


ESZT 


STOLICĘ WĘGIER 


MIASTO KĄPIELI UZDROWISKOWYCH 


Hotele: Kapiele uzdrojowiskowe: Hotel St. Gellert, wyspa św. Mal- 
gorzaty, Thermal Hotel St. Lukas. 


2) Na korsie przy Dunaju: Bristol Carlton. Dunapalota (Ritz) 
Hungaria, 
3) W środku miasta: Astorja, Królowa Elżbieta Pannonia, Va- 
daszkiirt. 


4) W centrum dzielnicy handlowej: Britanaia, Continental, Metro- 
pole Palaca, Royal. 

5) w Rudzie: Bellevue, Esplanade, Svabhegyi Nagyszalló „Grand 
Hotel Svahhezy". 

6) W npohliżu dworca wschodniego: Excelsior. 
„Jozsef Füherczeg" (Arcyksiąże Józof). 

1) W pobliżn dworca zachodniego: Istvan kiraly 
London, Meran. 


Imperial, Park, 


(Król Stefan) 


V. Desk Ferenuc-ulica dk 
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Chcesz utrzymać posadę? 


Mosisz nkończyć kursa 
fachowe  koreapondencyj- 
ne prof. Sekułowicza — 
Warszawa, Żórawia 4 
Korea wyaczają llstow- 
nia: bachnlterji, rachan- 
kowości kupieckiej, kore 
spondencji handlowej = 
stenogra(jl, nauk! handla 
prawa kaligra(ji, pisania 
na maszynach. Po akończe- 
nio świadectwo. Żądanjele 

prospektów. 826 


| aALAAARAAANANAAA 


bitnego — nosa gardła — | $ 


laryngologa, do wielkiego 
miasta Pomorza — poszu- 
kujemy. Toruń, żegřůrska 
25, Berger. 


POWAŻNA INSTYTUCJA Í! 


W POZNANIU 


poszukuje bankowca -referenta 


do spraw prawnych, skarbowych 
i administracyjno-ekonomlieznych, 
zpełnemi kwalifikacjami naukowemi 

Uprasza się o przesyłanie olert z prze- 
begu dotychczasowych zajęć, odpisem 
świadectw i podaniem referencji do Ad- 
ministracji Nowej Reformy w Krakowie. 


T5) g 


Reklama | 
diwignia | 
handin! 


j 


l paraly 
Wiprzyb.fotogr.] 


l Herbata | Eos" 


. Warszawski Skład Herbata 


przyborów fotograflcz. 
Szewska 2. Tel. 1428. 


Śp. z o. 0. 


Kraków 
| Wiedza Rynek gł. 34 
Fo A 
Zarejeatr. przez Kura- 
torjnm O. 8. Krak. re- Fo A 


E skryptem L. II. 8288/37 
Í KURSY MATURYCZNE 


„WIEDZA 


R Kraków, Studencka 14. 
I-sze plętre 
przygotownią do egza- 
minao dojrzałości gitmna 
zialnego t seminarjalne 
go, oraz do każdego e- 
zaminu wstepnego Inb 
nadzwyczajnego. 


R. KLEKSANOROWICZ 


Basztowa 11. Tal. 311 I 4064 
Magaryn przyborów 


Przewod aim arai no Krakowie 


Najkorzystniejsze źródła ec be 


Juljusz Grosse 
po 


biarowych sę <— Palao Bplaki 


Ogłaszajcie się 


w Przewodniku „Nowej Relormy" 
Wymienione firmy polecamy naszym Czytelnikom. 


| 
j 
; 
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E LOFFELITOLZ? 

Kraków, ul. Gertrudy 26 |P, MAURIZIO 
poleca 967 R k 
SUKNIE, KostJumy | Rynek gł. 38. 
I PŁASZCZE z z 
cenach bardzo przy- || 
Fortepiany SREBRO — PLATERY 
ARTYKUŁY kościelne 
BUKIENNICE L 

A, KOBYLIŃSKI, J. KOBYLIŃSK 
FORTEPIANY 1 K. JARRA À 
PIANINA DAWNIEJ M JARRA 

WŁ BOLOŃSKI 


Towarzystwa ubazoieczań na byeu B 


ul, św. Gertrudy 8, tel. 273. 


J Komowi ie „Mowa Retorne” 


Drukacnia „Ilustrowanego Kuryera dodziennegąa” =” rakon raków, Selopują i pod jc a dosk 4 Korczy takiego U 


= 
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(TARGI WIEDEŃSKIE 


od 4 do 11 września 1927 r. 


Specjalne wystawy: 

Wystawa Belgijska. Wystawa Włoska. 
Wystawa Rosji Sowieckiej. Wysława Japońska, 
Techniczne nowości i wynalazki. 

Targ na artykuły hotelarskie, Wystawa rekla- 


CATU CITTERT mamnmie 


my, Targ radjowy, Wiedeński salon mód 
futrzanych. 
Wiza paszportowa zbędna. — Z legitymacją 


Targów i paszportem wolne przejście granicy 
ustrjackiej. Czeska wiza tranzytowa zbędna. 
naczna zniżka kosztów przejazdu kolejanu 
olskiemi, niemieckiemi. czeskiemi i auslrjac- 
kiemi, jak również samolotami 

Informacje wszelkiego rodzaju oraz legityma- 
cje å zł. 7.—) otrzymać można przez 

WIENER MESSE — A. G, WIEN VII, 

podczas trwania jesiennych largów lipskich w 
biurze informacyjnym w Lipsku, Oesterreichi- 
sches Messhaus, Hainstrasse 16—18, jak rów- 
nież przez honorowe przedsławicielsiwa 
w Krakowie: Austrjacki Konsulat, Wolska 
” Izba Handlowo Przemysłowa 


411. 


HUENE OE T E O ULU ZKL 


3 » Sp. Ake. dla Międzynar. Transp. 
E Schenker i S-ka. Pańska 9. 
E n Związek Stow. Kupieckich Małopol. 
Ę Zachod., Grodzka 43.» Z 
E 6 Polskie Biuro Podróży „Orbis“, Ry- Z 
3 nek 33. Tel. 10-40. Z 
| » Polskie Biuro Podróży „Orbis“, Die- 5 
tlowska 46. 943 Z 
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